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O d  w s c h o d u  c i ą g n ą  c h m u r y
Minione lato było okresem  w yją t­

kowo licznych i szczególnie wielkich 
m anew rów , jakie oo/oywały się PU 
dalekim W schodnie. W ielkie m anew ry  
lotnicze, urządzone w Rosji przy u- 
dziale całej sowieckiej floty pow ietrz­
nej. m iały miejsce nietylko w samej Ro 
sji j na Syberji, lecz terenem  ich byt 
rów nież daleki W schód, gdzie na po­
graniczu Mandżurii sowieckie eska­
dry lotnicze udbyly ć w ic z e n i w o'en- 
ne.

„Dziwnym zflrfegiem okoliczności' 1 w 
iymsamym dniu naa M andżurią odby­
ty się rów nież wielkie m anew ry  floty 
pow ietrznej japońskiej, która została 
wzmocniona i zasilona nowemi eska­
drami sam olotów hom bardo-
wych. T ak więc w  jednym dniu nad 
tą sama granica w zniosły się w  przc- 

■ : tw orzą  ogromne siły pow ietrzne 
dwóch państw , n ręd zy  którem i nie 
brak „w iszących w pow ietrza" za ta r­
gów.

Podobne rzeczy rozg ryw ały  się tak 
że i na morzu. Na zachodnim Pacyfi­
ku niedaleko w ysp  hawajskich odbyły 
sic m anew ry floty .japońskiej, k tóra 
w ystaw ia praw ie w cafe] swei goto­
wości bojowej, w liczbie stu pięćdzie­
sięciu zgórą okrętów  różnych klas. 
P rzy tem  prasa japońska nie u k ry w a­
ła. iż m anew ry floty mika da b y ły  bez 
pośredm ą odpowiedzią na stacjonow a­
nie w iększej części floty U- S. A. na 
wodach Pacyfiku oraz na m anew ry  
skom bincwane floty i ałm ii am erykań­
skiej. k tó re  sie odbyły kilka n resięcy  
temu przy  brzegach w yso hawajskich.

Tak jest. Na Pacyfiku pachnie P ro ­
chem. Co praw da, narazie tylko w sku 
tek m anew rów . Ale badźcobadź jest 
to wcale pow ażna nrzestrcga na przy 
szłość. W obec tego, mimo naw ału 
skom plikowanych trudnych sp raw  
t uropejskich. mimo niepokojów i tarć , 
dotyczących zagadnień lokalnych, u- 
w agę polityków  i publicystów  coraz 
częściej i  coraz bardziej niepokoić za­
czynają wieści o zapow iedziach kon­
ikiem nad Pacyfikiem .

Już podczas w ojny rosyjsko-japoń­
skiej. w  której państw o w schodzącego 
słońca w ykazało  sw ą olbrzym ia silę 
ży w o tn ą  i n iezw ykłe w alory m ilitar­
ne, zrozumiałem się stało, że wi pina 
i u jest tylko cząstką, jednym z n o w ­
szych fragm entów  wielkiego sporu o 
panow anie nad Oceanem Spokojnym. 
Obecnie przeżyw am y dalsze etapy 
tej wielkiej r o z g r y w k i dziełowej, w 
której Japonja w  pełni w yzyskuje po­
myślne dla 'niej koniunktury i zakłada 
fundam enty sw ego panowania na P a ­
cyfiku a tem sam em  ow ładnięcia naj- 
ważniejszemi rynkam i św iata. To, co 
się działo dotychczas w M andżurii i 
Chinach jest tylko p ierw szym  k ro­
kiem rozbudow y kolosalnei bazy go­
spodarczej. dnkonyw anei w  p rzysp ie-  
szonem tempie.

Z liczby w spółzaw odników  Japoml
w w a lc e  o Pacyfik m ogą b y ć  dzisiaj 
brane pod u w a g ę  jed y n ie  Stany Z jed­
n oczon e . najbardziej za g ro żo n e  dążenia  
mi japońskiemi i .p o sia d a ją ce  w sz e lk ie  
w arunki, aby zm ie r z y ć  s ie  z rosnącą 
P otęgą  p a ń stw a  m ifcada. Inne s i ły  mrę 
d z y n a r o d o w e  ■flt® tv ę łi o z y  ten yw i Po­

wodów odpadają j obecnie nie mogą 
być tra n e  w rachubę.

W idmo zatarg1! między Japonią, a 
S tanam i Zjednoczone mi zarysow uje 
się co raz  w yraźniej. I chociaż nie pręd 
ko może rozlegną się arm atnie s trza­
ły  or az w ybuchy bomb lotniczych 1 
min podwodnych, to jednak nastroje, 
panujące w Japom i. są bardzo w ojow -.i 
nicze. P rasa  tam tejsza przepełniona j 
jest w iadom ościam i u koncentracji flo 
ty  am erykajskiej na w odach Pacyfiku 
a w  m iastach odbyw ają się dem onstra 
cje antyam erykańskie, podczas któ­
rych w zyw a się rząd do w ypow iedze

nią wojny Stanom  Zjednoczonym , fed 
nocześnie p rzez zaniechanie w alk  po- 
Ibyczno-partyjnych aochodzi do utw o 
n e n ia  jednolitego frontu narodow ego, 
zw róconego przeciw  Am eryce.

A rezultatem  tego jest nowy w yścig 
zbrojeń na Pacyfiku. Prezvctent Roo- 
sevbit zatw ierdził pla^i budow y 21 no­
w ych okrętów  w ojennych na najbliż­
sze trzy  lata. Do budow y now ych 
jednostek przystępuje się jednak już 
te -az  i w  tym  celu została w staw iona 
do budżetu U. S. A. dodatkow a su tra  
46 milionów dolarów. Oficjalnie mówi 
sie o konieczności zatrudnienia bezro-

„Vtlele oznak pozwała przypuszczać, że dochodzimy do pewnej 
stabilizacji stosunków gospodarczych i finansowych/ 1

{M in is te r  S ka rb u  p ro /. Wł. Z aw adzki).
Do stabilizacji naszych stosunków gospoaarczych i finan­

sowych, które jest warunkiem niezbędnym spokoju i dobrobytu, 
przyczyni się każdy, kto podpisze Pożyczkę Narodową.

i * .„ o

Zwłoki kapitana Lewoniewskiego
w  drodze do M o s k w y .

M oskwa, 14 czerw ca. (PAT) Eks- 
portacja zw łok kpt. Lewoniewakiieg© 
w Jagrieie miała charakter m asowej 
manifestacji, W  orszaku żałobnym  po­
stępow ały  tysiące m ieszkańców mia­
sta i okolicznych kołhuzów. O godz. 
10 rano zw łoki kpt Lewoniewskiegio 
odesłano samolotem do Kazania. W

chwili odlotu oddział miejscowego 
Ossoaw iachu oddał salw y honorowe.

Na łotmsku w Kazaniu oczekiwali 
przedstaw iciele tatarskiej R ady komi­
sarzy  ludow ych oąaz w artu henoro- 

1 wa.
P rzybycie  zw łok  do M oskwy ocze­

kiw ane jest w piątek w  południe.

Znamienna wizyta węgierska.
Minister spraw zagr. Kanya jedzie do Paryża.

Budapeszt, 14 w rześnia. (PAT) Mi­
nister s,praw zagranicznych Kanya w y 
jechał dz^ś rano do P ary ża , celem  zło 
żenią w izy ty  ministrowi Paul Bon- 
courowi.

Agencja w ęgierska otrzym ała w  tej 
spraw ie następujące w yjaśnienia: po­
czątkow o w izy ta  ta  imała mieć jed y ­
nie charak ter kurtuazyjny. Poniew aż 
szef rządu w ęgierskiego i m inister 
sp raw  zagranicznych w ostatnich cza­

sach złożyli szereg w izyt w rozm a­
itych stolicach Europy, jest przeto 
rzeczą zupełnie naturalna, że w ęgier­
ski m inister spraw  zagranicznych o d ­
wiedzi również P a ry ż . P rzy  tej okazji 
m inister w ęgierski będzie mógł z o re n  
tow ać się osobiście w zagranicznej po 
lityce francuskiej. Obaj m inistrow ie 
omówią praw dopodobnie ogólną sy tu  
ację Europy, w szczególności zaś kwe 
stje interesujące specjalnie oba kraje.

Now a akcja przeciw  Austrji
r o z p o c z y n a  się w  N ie m c ze c h .

i telefonem od naszego korespondenta.)

W arszaw a. 14 w rześnia. (Sz.) Dono 
sza z B erlina: W  poniedziałek 18 b .m . 
ma się odbyć w  Berlinie wielka mani­
festacja przeciw austr lacka podczas
której przem aw iać będzie b- szef od­
działów  hitlerow skich w Austrji noscl 
dr. H ab ch t oraz kilku w ybitnych 

działaczy  narodiowo-socialistycznych,
któ rzy  zb*egli z Austrji do Niemiec.

Manifestacja poniedziałkow a ma być 
zapoczątkow aniem  nowej akcji, skie­
row anej przeciw A ustrji

Analogiczne manifestację mają się 
odbvć w e w szystkich  w iększych mia­
stach Rzeszy niemieckiej, celem  nada­
nia akcji antyaustriackiej cech ruchu 
ogólnonarodowego.

botnyoh, de facto jednak w zrost ma­
rynarki wojennej U. S. A. w yw ołany 
jest pow iększeniem  floty wojennej ja­
pońskiej. Rząd japoński ze swej stro­
ny  pow iększył ogromnie budżet m ary 
nargi wojennej i poleci! podjąć budo­
w ę około trzydziestu  okrę tów  wojen­
nych różnych klas. Jednocześnie zaś 
zapoczątkow ano konstrukcję około 
dw ustu hydruplanów  dla floty wojen­
nej. j  ednocześnie z Tokio dochodiM w ia  
dom oścM ż japoński m inister spraw  za 
granicznych opracow ał już projekt 
rozbudow y floty" na konferencję m or­
ską, k tóra ma s;ę odbyć W roku 1935 
w W aszyngtonie. W edług now ego pro 
gram u japońskiego daw ny s m u n e k  
proporcjonalny floty wojennej mikada 
do floty am erykańskiej i  angielskiej 
ma ulec zasadniczej zmianie. Koła woj 
sitowe w  Tokio p o d k re ś la j  wyraźnie, 
iż Japonja nie może się zadowolić 
na PTzyszłość „rela tyw nym 1’ stosun­
kiem  sił zbrojnych na m orzu, lecz m u­
si żądać dla siebie rów now agi a w ięc 
tęjsam ej liczby jednostek w ojennych, 

,.co  W ielka B ry tan ia  i S tany  Zjedno­
czone.

T en dzisiejszy w yścig  zbrojeniowy 
japońsko-am erykański ma głęboko się 
gające podłoże i pozostaje w  najści­
ślejszym  zw iązku z w ydarzenia­
mi, jakie już od dłuższego czasu roz­
gryw ają  sie na dalekim W sohodzie. 
Opanowanie przez Japonję M andżurji 
i u trw alenie przez nią sw ych w p ły ­
wów w  północnych Chinach nie może 
budzić zadowolenia w  Stanach Z edno 
czonych, tern więcej, że trudno przew i 
dzieć, jaki może być kres japońskiej 
ekspansji politycznej i wojskowej. To 
w łaśnie zmusza Stany Zjednoczone do 
przedsiębrania różnych środków  o- 
strożności. Z drugiej strony Japonja 
nie może być spoko i na o sw e zdoby­
cze, gdyż sta łą  groźbę dla nich stano­
wi potężna flota am erykańska. W  łych 
w arunkach o konflikt między temi po­
tęgam i morskiemi nietrudno.

Narazie toczy  s :e wyłącznie pod­
jazdow a w alka dyplom atyczna, popar 
ta tajemniezami posunięcianii bilanso­
w an i. O tw arte  pozostaje pytanie, czy  
Stany Zjednoczone będa mogły i chcą  
ły w razie potrzeby chw ycić sie dal­
szych środków  a m iędzy niemi i tego 
ostatecznego, jakim jest wojna. Czy 
w  szczególności U. S A. są psych o r ­
nie i fizycznie przygotow ane do po­
dobnego w ystąpienia, nakładającego 
z resztą  na nie konieczność prow adze­
nia wojny na odległość P!ęciu tysięa* 
mil w w arunkach, w ybranych  p rz e z  
w roga. Eksperci japońscy głoszą d z i­
siaj, że U. S. A. nigdy n ie w ygrałyby  
podobnej wojny, raczej uległyby rui­
nie m aterialnej i moralnej.

Nie przesądzając niczego, nie możni 
nie w idzieć w poczynaniach obu tych 
m ocarstw  tendencyi niepokojących o- 
ra z  widocznego braku zaufania do sie­
bie i do sw ych obopólnych planów na 
przyszłość. Manrv przed  sobą c :ekawe 
zm aganie się dwóch młodych, pełnych 
energji i woli życia narodów , dwóch 
odrębnych ras. w alczących o kardy ­
nalne cele, interesy życiow e i możli­
w ości ekspansji.

 o------
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Generał Johnson grozi bankierom
zastosow aniem  represyj.

ZXj SPOBTJj.
Praga- lw ów  3 :0 .

HEGHT _  HALLCZEK — HEBDA 
WITTMANN 2:6 6:4. 6:2. 6:2.

MERH AUTOWA — ORZEChOW&KA 
6:2. o:J.

Drugi punkt dla P rag i w spotkaniu 
m iędzym iastow ym  zdobyła M erhau- 
tow a, k tóra  bez trudu  pokonała Lw o- 
wiamkę. Czteszka dysponuje dobrym  
sta rtem  i niezłą g rą  z  pół kortu.

O a  podw ójna panów  skończyła się 
gładką przegraną p a ry  lw ow sko-w ar- 
szaw skiej, k tóra prócz błędów  tak ty ­
cznych, (podawanie z środka placu 
zam iast z  rogu) popsuła wiele Pro­
stych piłek. Szczególnie niedcpisały 
n erw y  Hebdy. Kondycja fizyczna tego 
gracza rów nież pozostaw ia wiele do 
życzenia. Goście w ykazali lepsze aro  
zumienie w  grze o raz  lepszą gro na  
póikorcie i P izy  siatce.

R aP iD — CKACOVIA 6:0 (1:0).
Niefortunna w ypraw a Cracovii do 

W iednia skończyła się kom prom itują­
cą porażka m istrza Polski.

Z  toru M . T . Z .
W jTlki gonitw z dnia 14 września.

Sukces naszych typów.
W  dniu w czorajszym  ty p y  nasze za 

jęły  11 p ła tnych  miejsc, z  czego 5 pier 
w szych, a w  ich liczbie Skrobonogi, je 
dynie p rzez nas typow any, k tóry  za ­
płacił 511 zł. za  10 t. j. najw yższą w y . 
p latę  w  sezonie.

M usimy zw rócić uw agę na 2 fatalne 
s ta rty  w  biegu VIII. i IX. na 1400 m. 
i 900 m., t. j. na dystansie, p rzy  któ-ym  
konie tracące  kilkanaście długości, nie 
są już w  stanie s tra ty  tak  dużej od ­
robić.

Gon. I. z płotami dla 3 1. i sit. koni. 
D yst. 2.500 m. 900 zł.

S tartow ało  5 koni. W ycofano Inez 
II. 1. Skrobonogi st. „O sęk“ chi. Kła- 
bek- 2. Csftk, 3. Gazelle. T o t z ł . '255 ,' 
50, franc. 58,50 i 27 zł.

Gon. II. dla 3 1. og. i kl. arabskich. 
Dyst. 1*400 m. 800 zł.

S tartow ało  8 koni. W ycofano Beni 
Saker. 1. Łucznik W . R utkow skiego j., 
Czyż, 2. Zorza Pełkińska, 3. Kuhajlan- 
Ajouz. Tot. zw . 21, franc- ó‘50 b i 8‘50 
złotych.

Gon. III. dla 3 1. i st. og. i kl. Dyslt. 
1.600 m. 1.100 zl.

S tartow ało  6 koni. 1. Sw eet M elitta 
Z. Skolim owskiego j. Rusin, 2. Roxane, 
3. EbLG reco. Tot. zw . 34‘50 franc. 18 
i 28‘50 zł.

Gon. IV. dla 4 I. i st. og. i kl. a ra b ­
skich. D yst. 2.000 m. 1.000 zł.

S tartow ało  10 koni. 1 st. „Arabian“ 
(Kanada i K asztelanka) chł. Ziniewicz 
i j. Szyszko, 3. El-H asa. Tot. zw . 8 i 8 
franc. 8, 8 i 7 zł.

Gon. V. dla 3 1. i st. og. i H  Dyst!.
2.000 m. 700 zł.

S ta r to w a ło ? koni- W ycofane; R egen 
Lemnos, C ii du Coeur i Neverm ind. 1. 
A zara Grona Ofic. 14 p. uł. j. Balcer,
2 . Irydjon, 3. L ady  Hamilton. Tot. zw. 
42.50. franc. 10, 8.50 i 14.50 zł.

Gon. VI. dla 2 1. og. i kl. D yst. 1.000 
m. 900 zł.

S tartow ało  9 koni. 1. Kropidło G ro­
na Ofic. K. O. P . j. Nowicki, 2. Miraż.
3. Cormessin. Tot. zw. 21 franc. 8, 6 
i 14 zł.

Gon. VII. z przeszkodam i dla 4 1. i 
st. koni. D yst. 3‘600 m. 700 zł.

S tartow ało  3 konie. W ycofane Gra- 
lath, Icy W ind i Herod. 1. Czaruś, 2. 
Imp. II., z O rtela jeździec spadł. Tot. 
19*50

Gon. VIII. dla 3 1. og. i kl. arabskich. 
Dyst. 1.40U m. 800 zł.

Starjpwało> 9 koni. W ycofano Lana. 
1. Argus st. „O sęk" ż. D orosz. 2. S y r- 
Darda, 3. Lechistan. Tot. zw . 10 franc. 
6*50, 9‘50 i 23‘50 zł.

Gon. IX. dla 2 1. og. i kl. półkrw i. 
D yst. 900 m. 700 zł.

S tartow ało  6 koni. 1, P andur Z. Ro- 
jowisikiego j. Roguski, 2. panidur st- 
„H®ehorów“, 3. Toffi. ToL rw . 15 
fcacc. 6 i 6 zŁ

W aszyngton, 14 w rześnia. (PAT) 
G enerał Johnson zw rócił sśe do ban­
kierów  z  oświadczeniem , że jeśli w  
dalszym  ciągu, nie będą szli na rękę 
rządow i przez udzielenie mu k red y ­
tów , to  w  takim razie zastosuje wobec 
nich przepisy praw a w ydanego dla 
banków ,

•  * »
W  całym  kraju n i l  W ołano ukrócić 

w alki konkurencyjnej j ustalić ceny
nafry. Sekretarz  stanu spraw  w e­
w nętrznych  a jednocześnie dialcgat rzą 
du <it> sptraw przem ysłu  naftowego,
Ickes, polecił p rzeprow adzić natych­
m iast odpowiednie dochodzenia. Roo- 
seveL aprobow ał odpowiednie zm iany

Haifa, 14 w rześnia. (PAT) K rążo­
w nik angielski p rzy b y ł do Haify. w io­
ząc na pokładzie zwtoKi króla Faisala. 
Zwłoki przeniesiono na lotnisko, gdzie 
odby ły  się uroczystości rodzinne.

P rzesz ło  15 rtysięćsfty tłum  Aiabów 
otoczył o rszak , niosący zw łoki. Ara- 
bow ie pchali się chcąc dotknąć zw łok 
sw ego przyw ódcy. Policja k o m a nie

Londyn. 14 w rześnia. (PAT). W  Lun 
dynie  rozpoczął się dzisiaj zaim prow i- 
zo w ary  p rzez m iędzynarodow y spe­
cjalny kom itet przew ód sądow y, k tóry  
przeprow adzić  m a śledztw o ceiem  u- 
stalew a odpowiedzialności za podpa­
lenie gmachu Reichstagu. W skład  te­
go sądu  wchodzi w ielu  w ybitnych 
praw ników , z całego św iata, m iędzy 
innymi znakomici adw okaci francuscy 
M oro G iafferi i B ergery , ad wokat an­
gielski Priitit. k tó ry  przew odniczy sądo 
wi, adw okat am erykański Garfleld 
H ayd, b y ły  prem jer szw eck ' Branfing, 
Delgitazyk Verm eylen. H aydt z Danji, 
o raz  pani B akker Nord z Holandii.

Ś ledztw o prow adzone będzie w  je-d 
nej z sal gmachu trybunału , udzielonej 
'do dyspozycji za pośrednictw em  an­
gielskiej izby 'adw okackiej. P rzew ód 
po trw a około 4 dni. Sąd rozp a trzy  sze 
reg  dokum entów , o raz  przesłucha 
św iadków , z k tó rych  kilku p rzybyło  z 
Niemiec. Ze względu na zachowanie

Po katastrofie P , Z . L . 19,
(Telefonem od naszego korespondenta)
W arszaw a. 14 w rześnia. (Sz.) P ra ­

cow nicy departam entu lo tn ic tw a cy­
wilnego M inisterstw a Komunikacji w y 
słali do  poselstw a po.sk 'Jego w  Mo­
skwie pod adresem  swego sze-fa PPulk. 
Filipow icza następującą depeszę:

„W yrazy  radości z powodu szczęśll 
wego ocaleira i serdeczne życzenia 
rychłego pow rotu do zdrow ia przesy­
ła ją  pracowmicv D epartam entu lotnic­
tw a cyw iinego“.

* * *

W arszawa. 14 w rześn ia , (śz .) Mini­
ster Komunikacji iaż. Butkiew icz w y ­
sła ł na ręcie w dow y po tragicznie z ria r 
łyin lotnik u ś. p. kapitanie Lew oniew - 
skim następującą depeszę: „W yrazy
praw dziw ego w spółczucia z  powodu 

wielkiego nieszczęścia, jakie Panią 
spotkało, p rzesy ła  Inż. Butkiewicz, 
M inister K oraunkacj'" .

 o  -

kodeksu p racy  d la  przem ysłu  nadjto»- 
w ego, oddając jednocześnie w iręce 
adm inistracji pełnom ocnictw a co  do 
ustalenia ceny nafty

Z aw arto  porozum ienie mriedzy Na­
tional R ecovery  A-dniintairatioiiT a urzę 
de ir p racy  w  spraw ie organizacji syn ­
dykatów  robotniczych. Ugodę pod­
p isał IpfWWdniiic zący ąriSerjykańisIkiiie! 
Federacji pracy, Zw iązek fabrykan­
tów  oraz am erykańskich Izb handlo­
wych.

Przedstaw iciele zgórą 30.000 góral­
k ó w  w  Pensylw anii w ypow iedzieli sde 
jednogłośnie za strajkiem  do czasu 
podpisania um ow y w przem yśle w ę­
głowym .

mogła opanow ać naporu tłumu, k tóry  
obalił baldachim, pod k tórym  siedzieli 
dfstofni cy  m uzułm ańscy. K ilkanaście 
osób odniosł.o lekkie rany. O statecz­
nie policja zdołała o tw orzyć drogę dla 
o iszaku  ze szczątkam i króla Fajsala

tajem nicy, rozpraw a toczyć sie bę­
dzie przy drzw iach zam kniętych.

Z bardziej znanych nazw isk  niemie 
ckich zeznania złożą: przew ód ca frak 
cji social-dem okratów  niemieckich 
B reitsuhcd , by ły  prezydent! policji i  
socja listyczn y m inister sp raw  w ew n ę  
irznych W rzesiński i znany publicysta 
.były redak to r naczelny „Voss,iiSChe 
Ztg.“ Georg Bernhard.

P o  ogłoszeniu śledztw a ogłoszony 
z o s ta r !e raport, k tó ry  b idzie  niejako 
przeciw staw ieniem  ew entualnem u w y 
rokow i sadu R zeszy  w  Lipsku.

I .°n d rn . 14 wrzśnia. (PIAT). W  zw ią 
zku z zaim prow izow anym  p rzez  mie- 
dzynardow y kom itet przew odem  sądo 
wytm. k tóry  przeprow adzać m a śledz­
tw o  w  sp raw ie  Podpalenia Reichstagu, 
Foreigne Office odpow iadając rządow i 
niemieckiemu stw ierdza, że  p roces ten 
n ie m a  byna.imn.ej charak teru  urzędo­
w ego.

Polska akademia w  Wiedniu.
Wiedeń, 14 w rześnia. (PAT) W czo­

raj w ieczorem  w  wielkiej sali W iedeń 
skiego T ow arzystw a M uzycznego o d ­
b y ła  się u roczysta  akadem ja z okazji 
250-leca Odsieczy W iedeńskiej. S ło ­
wo w stępne w ygłosił delegat rządu  
polskiego b. m inister Juliusz T w ardo  w 
ski. Następnie p rzem aw iał ks. p rym as 
k ą rd y ra ł Hlond i d r. ILalecki, Na d ru ­
gą część akadem ii z łożyły  się produk­
cje artystyczne w  w ykonaniu znako­
mitej śpiew aczki Ewiy Bandrow śkiej- 
7 urskieij i, znanego pianisty  wiedeń­
skiego Rasenthaila.

Na akadem ii otoetont by li m . m. loan- 
clenz Dolfuiss. w icekanck~z Wliakter i 
członkow ie rządu.

Pio akadem ii w salonach poselstw a 
polskiego odby ł się rau t.

| DAJ GROSZ NA OCLE TOW A- 
J RZYSTWA SZKOŁY ŁUBOW EJ.

W kilku w ie rs z a c h :"
NOMtNACJA W m in . SPR, ZAQR.
(Telefonem od naszego korespondenta)
W arszawa, 14 w rześnia, (iaz) R adca 

Tadeusz Kunicki m ianow any został 
za&fępcą naczelnika W ydziału zachod­
niego w  Min. S p t. Zagi’. S tanow isko 
to zajm ow ał do niedaw na p. Józef Po 
tocki, k tóry  objął funkcje naczelnika 
W ydziału zachodniego po mianowaniu 
p. Jótziefa Lipskiego posłem  Rzplitej 
w  Benita'®.

WYJAZD NA UROCZYSTOŚCI 
STANISŁAWOWSKIE.

(Telefonem od naszego korespondenta)
W arszawa, 14 w rześnia. (Sz) Jak 

wiadomo, z dniem 15 b. m. rozpoczy­
nają się w  S tanisław ow ie wielkie uro- 
czyŁtości strzefeckiie, zorganizow ane 
z okazji 25-Ieda Zw iązku S trzeleckie­
go i 250-leda rocznicy O dsieczy W ie­
deńskiej. Na rroczystoiśo1 te  w yjeżdża 
ją z W atrszaw y przedstawioiiele na- 
czielmyeh w ładz Zw iązku S trzeleck ie­
go z  prez. Paschaiskim  i koniendan- 
tem  głów nym  puiik. aypl. Rusinem na 
czele.

WDOWA PO POŚLE JAPONII
U P. MARSZ. PIŁSUDSKIEJ.

W arszaw a, 14 w rześnia. (PAT) Mał 
żonka ś. p. posła japońskiego Kawai, 
którą w  nadchodzącą niedziele opusz­
czą Potlskę, udając się do Japonii, zło­
żyła dzisiaj w izytę pożegnalną m ar- 
szałkow ej Piłsudskiej.

Komisja Odznaczeń Polskich Drużyn 
Strzeleckich przyjmuje relacje ł życio- 
r>sy do wniosków na odznaczenia za 
prace w P. D. S. I „Zarzewiu" do 
31 X b. r. Relacje po tym terminie na­
desłane nie będą rozpatrywane.

■ n f l B B O n H B M B H n H H n i

P r z e r w a n y  l o t .
Paryż. 14 w rześn ia . (PAT). Lotnicy 

Codos i R ossi oraz Maillomc i Thom a- 
set w ystarl owali dziś rano z Le Bour- 
get na dw u aparatach . M efi oni doko­
nać przelotu bez lądow ania do W a r­
szaw y, skąd Po krótkim  postoju w y ­
sta rto w ać  mieli do M oskwy. P o  otrzy  
maniu wiadomości o niepogodzie w 
Polsce sam oloty francuskie około go­
dziny 11-ej w y lądow ały  w  Strasburgu.

Tragiczny moment 
podczas skoku z  samolotu.

(Telefonem od naszego korespoadenta)
W arszawa. 14 w rześnia. (Sz.) Dono­

szą  z Londynu: Lotnik angielski S ta- 
nyland, k tó ry  dukonyw ał prób now e­
go typu sam olotu bojow ego w Midle- 
sex. strac ił na w ysokości 3200 m. Pa­
nowanie nad m aszyną 1 m usiał rato­
w ać się, skacząc Przy pom ocy spado­
chronu. Z pow odu w adliw ego dzia ła­
nia spadochronu, lotnik nie mógł go 
o tw orzyć  i przeleciał około 2000 m. z 
zam kniętym  spadochronem . Dopiero 
po rozpaczliw ych w ysiłkach zdołał o- 
tw o rzy ć  spadochron i  szczęśliw ie o- 
puścił sie na ziemię.

> k a  pogoda będzie dzisiaj?
W arszaw a, 14 w rześnia. (PAT) P ra ­

w dopodobny przebieg  pogody do  w ie ­
czora dnia 15 b . m .: Pochm urno z opa­
dami, nieco chłodniej, um iarkow ane 
w ia try  południow o -  zachodnie.

•  •  •
T em peratu ra  w e  Lw ow ie w  dniu 14

w rześnia b. m. w ynosiła : o  godzinie 7 
rano ciśnienie barom etryczne 727.9 
tem peratura  + 1 6 .1 , o godzinie 1 w 
południe olśnienie barom etrycz. 727.23 
tem p era tu ra  + 2 3 .0 . o  godzinie 9 w ie- 
aziór ciśnienie barom etryczne 726.26. 
tem peratura + 1 4 .2 ,

«— o ------

15 tys. Arabów u zw łok króla Fajsala.

na lotnisko, skąd sam olotem  przyw ie­
ziono je do B agdadu

Proces o podpalenie Reichstagu
za im p ro w izo w a n o  w Lo n dyn ie.

„Rząd nie będzie potrzebował nakładać na społeczeństwo 
ciężarów, któreby m ogły sytuację finansową utrudnić.1'

(M in is te r  s k a rb u  p ro f. W ła d ysła w  Z a w a d zk i) .
Kto pragnie siebie I Innych uchronić od ciężaru nowyrh po­

datków, podpisuje Pożyczkę Narodową.
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Za kilka dni puhar Gordona Benneta
w ręczony będzie lotnikom polskim.

W arszaw a. 14 września. (Sz.) Dono J 
sza z C hdago : Komitet zaw odów  ba­
lonów w olnycn o puhar Gordona Ben­
neta zw rócił się do szefa polskiej ©ki­
py balonowej pułk. Karpińskiego z 
prośba o zatrzym anie pilotów  kpt. 
Hynka i por. Burzyńskiego w A m ery­
ce do czasu doręczenia im zdobytej 
przez nich pierw szej nagrody w PO­

S K Ł A D A J C I E  D A T K  
NA G IM N A Z JU M  P u lS K iF  

■ - W BYTOMIU — ------- !

(Telefonem od naszego LoreenondeoLł.)

sfaci puharu  Gordona Benneta. W rę­
czenie +ej nagrody nastąpi praw dopo­
dobnie do 20 w rześnia.

Jaik w ynika z tego miarodajnego 
ośw iadczenia, wyniki osiągnięte przez 
naszych lotników w czasie ich przelo­
tu i o  Kanady zostały  uznane przez 
komisję za w ystarczające do przyzna­
nia im tak zaszczytnej nagrody Pol­
ska pomimoi, ze po raz drugi dopiero 
bierze udział w  tych zawodach, zdo­
była  puhar, o k tóry  ubiegali się Ame­
rykanie, Niemcy. Belgowie i Francuzi. 
Jednocześnie zdecyaow ana została 
sp raw a urządzenia zaw odów  balonów

w olnych w roku  przyszłym  w W arsza 
wie.

B a lo n  „ K o ś ć  u s z k o "  
o d n a l e z i o n y .

Lac St. Joseph. 14 w rześnia. (PAT). 
(Stan Ouebec). Balon polski „Kościu­
szko" odnaleziony został w czw artek  
w odległości 30 mil na północny za­
chód od Riviere a P ierre. Balon za wie 
szony by} na drzew ach. Z Lac St. Jo­
seph w yruszy ła  specjalna ekspedycja 
dla przew iezienia balonu do stacji ko­
lejowej.

Nowy szef polityki zagrań, 
w Japonji.

L on d yn . 14 w rześnia. (PAT). Dono­
szą z Tokio, że dotychczasow y am ba­
sador japoński w M oskwie H rota mia 
□owany został m inistrem  spraw  zagra 
nicznych na miejsce hr. Uszidy, k tó ry  
ustępuje «  swego stanow iska rzeko­
mo ze względu na zły  stan zdrow ia. 
W  kołach politycznych k rążą jednak 
pogłoski o  różnicy poglądów na za­
gadnienia polityki zagranicznej w ło­
nie gabinetu, co nie pozostało bez 
w.p>ywu na zachodzące zmiany,

 o-----

Hitler dba o widowiska 
dla gawiedzi.

Essen, 14 w rześnia. (PAT) B yły  
n iinctór praski H lrtsiefer aresztow any 
został przez oddział hitlerow ców . 
P rzed  odprow adzeniem  H irtsiefera do 
w ięzienia hitlerow cy zawiesili mu na 
piersiach drew naną tablicę z napisem : 
„Ich bćn der Hungerleiter" i, kazaw szy 
mu otw orzyć parasol, up row adzi: go 
w śród krzyków  gaw iedzi przez głów ­
ne uliice nuasta.

„Święta powaga munduru".
Berlin, 14 września. (PAT) Czaso­

pismo, pośw ięcone modom. „Elegante 
Vv elt“ zamieściło w jednym  z o sta t­
nich num erów Pa tytułow ej stronie 
iotografję, p rzedstaw iającą modinie 
ubraną damę w tow arzystw ie członka 
sztafety ochronnej.

Pusmo to o trzym ało  lisi od ministra 
propagandy Goebbelsa, zaw ierający  
uwagę, że nic tylko podobne zestaw ie­
nie, ale wogóle reprodukow anie tego 
rodzaju fotografii w  żum alu mód na­
rusza św iętą pow agę i historyczną 
godność m unduru hitlerowskiego. W 
zakończen-u hstu m inister zaznacza, 
że zdecydow any jest w  razie pow ta­
rzania się podobnych w ypadków  za­
stosow ać odpowiednie zarządzenia w 
stosunku do pisma, „którem u bhak 
w tym  względzie odpowiedniego 
taktu".

N o w y  b u n t  w  a r m ji 
K u b a ń s k ie j.

H aw ana, 14 w rześnia. (PAT; Wedle 
lformacyj, pochodzących od jednego 
oficerów, k tórzy  zabarykadow ali się 

’ horeto National, szw adron kaw ale- 
ii zbuntował sie w miejscowości Ma- 
imzas, w ypow iadając nosJuszeństwo 
tądowi San Martino. Oddział kaw a- 
rjj rozbroił kompanję piechoty. 
Podobne zajścia miały rzekomo po­

wtórzyć się w  prowincji Santa Glara. 
'otychczas w iadomości te uk został v 
oitwierdzonc.

Konsul polski w walce z  bezprawiem
w ła d z hitlerow skich.

Lipsk, 14 września. (PAT W zw ią­
zku z licznend zwolnieniami z pracy  
obyw ateli polskich pod naciskiem hit­
lerow skich organizacyj zaw odow ych, 
konsul polski w  Lipsku interw eniow ał 
pow tórnie u centralnych władz sa­
skich, dom agając się kategorycznie 
przyw rócenia pierw otnego stanu rze­
czy i w ydania Zarząd zeń, zabezpiecza 
jących swobodne w ykonyw anie zajęć 
zaw odow ych p rzez obyw ateli pol­
skich.

Lipsk, 14 w rześnia. (PAT) P rotest, 
złożony przez konsula Rzplłtej, B rze­
zińskiego. przaoilwko zarządzeniu tu- 
ryngijskiego immsffiAtwa ośw iaty od 
niósł skutek. M inisterstw o cofnęło

swoje zarządzenie, na mocy którego 
w ydalono z gimnazjum realnego w 
M anselwSz ucznia 3 klasy H enryka 
Bejciika, narodow ości polskiej, za to, 
że w raz  z innemi dziećmi polskfemi 
spędzał w akacje na koloniach letnich 
w Polsce.

Kto wygrał na loter ii
W arszaw a, 14 w rześn ia . (S z) W  dzt 

siej szy ch  ciągn ien iach  V. k ia sy  P ań ­
s tw o w e j Loterji K lasow ej pad ły  w y ­
grane na n astępujące num ery:

po  15.000 zł. na nr. 5S627 105417- 
po 5.000 zł. na nr. 10502 23226 72677 

73357,
po  2.000 zł. na nr. 7746 11607 13438

21851 30245 30582 34071 47530 50061
55869 68156 74378 99967 126418 127096 
140950 145689, 

po 1.0U0 z ł. na nr. 5527 11845 11878 
17477 23005 39555 4C5S6 41699 42013
57108 60529 64623 70932 71525 71388
73993 75798 76599 7866 87864 100960
102750 107953 107999! 110290 121231
126355 129303 131381 132.352 137514
138978 142853. 

po 15.000 zt. na nr 6900 31246,
10.000 zł. na nr. 21127, 
po 5.000 zł. na nr. 59555 95588. 
p o  2.000 zł. na nr. 8828 37280 40652 

40946 80520, 85363 95829 104048 105520 
107154 108372 117250 1.15028 151SC5, 

p o  1.000 z ł. na nr. 2653 5543 18494
22x36 23618, 24626 26579 31748 35610
37620 41085 47934 49659 50750 51686
58311 60034 63920 67347 75648 80316
81689 83516 87992 92147 97019 99415
99434 102413 104180 107627 112934
114178 116732 119029 122016 127218
136749 143417 145758 146905 150275
151892 152653.

DAJ GROSZ NA CELE TOWA­
RZYSTWA SZKOŁY LUDOWFJ.

«  P O Ż Y C Z K A N A R O D O W A  
*9  W  Ł  A  S  N  Ć M I  S l i A M I

Ku czci Stefana Batorego.
W  p rze d d zie ń  uroczystości budapeszteńskich.

WĘGRZY OBSYPUJĄ KWIATAMI CZŁONKÓW POLSKIEJ DELEGACJI. — ENTUZJASTYCZNE POWITA­
NIE W BUDAPESZCIE.

Budapeszt. 14 w rześnia. (PAT). W
środę po północy przybyła  do Bu­
dapesztu delegacja po-lska pod prze­
wodnictw em  b. ministra Jan ty -P o l- 
czyńskiego, k tóra  ma wziąć udział w 
uroczystościach ku czci króla Stefana 
Batorego. .• ' <.

Budapeszt, 14 w rześnia. (PAT) P o ­
ciąg specjalny, w iozący delegację 
polską z kardynałem  prym asom  Hlon­
dem , przybył do G ycer o godzinie 10. 
Ną dworcu oczekiwali przedstaw iciele 
w ładz i duchowieństwa, organizacje 
oraz zastępy skautów . W  chwili na­
dejścia pociągu publiczność zgrom a­
dzona na peronie zgotow ała gościom

ow ację. W iceburm istrz dr. Hoeier wy 
głosił przem ów ienie powitalne, na kto 
r& odpowiedział kardynał prym as 
H ond, w znosząc okrzyk  na cześć W ę 

, gieir. Publiczność zasypała kardynała 
i członków delegacji polskiej kw iata­
mi.

Po 10-m inutowym  postoju pociąg 
w śród głośnych okrzyków  ruszył do 
Budapesztu.

YV chwili p rzy b y o a  pociągu z dele­
gacją polską orkiestra zaintonowała 

polski hymn narodow y. Kardynał pry 
m as Hlond, k tóry  pieirw szy w yszedł 
z pociągu, pow itany został przez k a r­
dynała prym asa Seredy‘ego i m inistra

Raid stu samolotów dokoła świata
organizuje m a rs za łe k  Balho.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

W arszaw a. 14 w rześnia. (Sz.) Dono
szą z R zym u: W prasie w łoskiej uka­
zał się kalendarzyk w ybitnych w y d a­
rzeń. które będa m iały miejsce w cza­
sie od 29 w rześnia r. b. do 28 września 
1934 r. t. j. w 12-lym  roku faszystow ­
skim. W ciągu tego roku nastąpi o~ 
tw a rd e  nowej Iinji kolejowej z  Bolo­
nii do Florencji, przew idziane sa licz­
ne w ystaw y i kongresy krajow e i mię 
dzynarodow e, jak rów nież po raz 
pierw szy Dzień M atki i Dziecka, któ­
ry  odtąd co roku odbyw ać się ma w 
dniu 23 grudnia. W  dniu tego św ięta 
odbędą się wszędz e odczyty na tem at 
rozw oju narodu i czystości rasy .

BU d^ęasaośe fafau&l w . kąłeadaraak

11-go roku faszystow skiego przew idy 
w ał w ykonanie m asowego przelotu 
Przez A tlantyk, co. jak wiadomo, z re­
alizow ane zostało przez ministra Bal- 
bo. W  obecnym  roku faszystow skim  
przew idziany jest grupow y lot doko­
ła św ia ta . P rasa  w łoska donos; w for­
mie pogłoski, że tym  razem  eskadrę 
do  tego gigantycznego ratdu poprow a 
dzi rów nież m arsz. Baibo. W locie 
w eźm ie udział 100 sam olotów . W mi­
n iste rs tw ie  lotnictw a opracow any już 
został plan organizacyjny, w ytyczono 
trasę  i rozmieszczenie posterunków  
oraz baz meteorologicznych. Term in 
rozpoczęcia raidu i inne szczegóły 
trzym ane »  warazk w  tajemnicy.

rolnictwa Kalla. Goście udali sie do 
salonów dworca, gdzie pow .ial 'cli 

burm istiz Budapesztu.
Zkołei przem aw iał w iceprzew odni­

czący Izby deputow anj ch Csetoler, 
w yrażając wdzięczność za  przyjęcie 
delegacji węgierskie] w W arszaw ie.

Kardynał Hlond pod / ękow ał mów­
com. poczem goście polscy, witani en­
tuzjastycznie przez zgrom adzoną pu­
bliczność, odjechali do zarezerw ow a­
nych d!a nich apartam entów .

W ieczorem  poseł Rzpiitej, Łepkow- 
ski, w ydał obiad na cześć kardynała 
Hlonda. W obłędzie wzieh udział k a r ­
dynał Seredi, m inister Kalłay, pjjslcł 
węgierski M autouska i in.

Cała prasa w ita z najw iększą ser­
decznością przybycie gości polskich.

„Pesti Hirlap" pisze, iż serdeczne 
uczucia, jakie W ęgrzy  żyw ią do ry ­
cerskiego narodu polskiego, pozwolą 
przedstaw icielom  jego zapomnieć iż 
obecnie odw iedzają kraj i naród p rzy ­
gnębiony oraz zubożały.

„Budąpest H irlap" zaznacza ż . 
przez fatalne zrządzenie losu dwa. tak 
doskonale rozum iejące się, narody nie 
posiadała wspólnej granicy.

„Pesti Naplo" pisze o wielkich czy­
nach Batorego, ośw iadczając, że prze­
szłość stanow i obietnicę lepszej p rzy ­
szłości.

„Pester Lloyd" w yraża nadzieię, że 
niedawna w izyta w ęgierska w  W ar­
szawie i obecna w izyta polska na Wę 
grzech odegrają znaczna r o k  w roz­
woju stosunków  środkow ej Europy.

Budapeszt, 14 września. (FAT) L ot­
nicy polscy, którzy  lecąc szlakiem 
Sobieskiego, przybyli w czoraj do Wie 
dnia. w ylądow ali dziś rano  w  Buda­
peszcie.
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Bilans Banku Polskiego.Z e  spraw
W obec przejścia kustosza Galerii 

Miejskiej, a rty sty  m alarza M arcelego 
H arasym owicza, w stan  spoczynku, 
p. Plrezydeftf. m iasta por uczył zarząd 
Galerji M ejskiej d r  A. Czolowskie- 
rnu, dyrek torow i Archiwum Miejskie­
go i M uzeów Miejskich,

*  *  *

W czoraj odbyła się sesja M agistra­
tu pod przew odnictw em  w ioenrezyd. 
irzyka, w  obecności w iceprezydentów  
dr, Stirońskiego i Chajesa. Upow ażnio­
no syndyka gminy do wniesienia skair 
g,i o rozw iązanie um owy dzierżawnej 
ze  spółką „Brzuohowiiice“. Załatw iono 
5 próśb o  zwolnienie od opłat cm en­
tarnych, udzielono 18 k on sens ów bu­
dow lanych, uchwalono zmienić zabu­
dow ania realności Tow, Akc. Browa­
rów przy  ul. Janow skiej i Złotej wsku 
tek zarzutów , wniesionych ze strony 
sąsiadów , SŚ. Felicjanek i Zakładu 
sieró t om. św . Heleny, przyznano dal-

Londyn, 14 września. (PAT). W edług 
wiadomości, pochodzących z najbliż­
szego otoczenia delegata am erykań­
skiego na konferencje rozbrojeniową, 
Normana Davtsa, odbędzie on jutro 
rozm ow y z  Hendersonem. W  niedzie­
le w ieczorem  albo w pomedzsałek 
D avis odbędzie w yczerpujące rozm o­
w y  z  Mac Donaldem. P o  tei rozmowie 
Davi® odleoi do Paryża.

Rokowania parysk  e, zapowiedziane 
są na 18 b. nu. odbyw ać s ;ę mają w 
dwu etapach. N ajpierw  odbędą się 
rozm ow y anglo-franouskie jakie p ro ­
w adzone będą przez Edena z  przed­
stawicielami rządu  lrancusktago, a  któ 
re  dotyczyć mają wyjaśnienia stan o ­
w iska obu państw  w spraw ie tajnych 
aktów  sztabu francuskiego, dotyczą-

Wybory do izby Rolnej.
W  niedzielę odbyły  się w ybory  do 

Izby rolnej w  powiatach Podhajeckim, 
Brzeżańskim  i Buczackim. Radcam i Iz­
by  rętniczej w ybran i zos.alj W enanty 
Lityński z Litwinowa koło  Podhajec i 
Hnat Kuchta spółdzielca z P rzew łok  
ad Buczacz.

Odnalezienie dziewczyny 
porwanej przez cyganów.

P rzed  dw om a ła ty  obozowali w Ka­
łuszu cyganie z  Sanoka. Dwaj syno­
w ie wodiza obozu Bilińskiego poznali 
15-letnte gim nazjalistki: Janinę Fei-
czyńską, córkę urzędnika M agistratu, 
i Irenę K., córkę rejenta, a gdy obóz 
opuszczał Kałusz, skłonili je do  opusz 
czenia rodziców i wzięli je ze sobą.

Irena K. po kilku dniach zbiegła z 
obozu cygańskiego i w róciła do domu 
rodziców. W szelkie poszukiwania za 
Janiną Pełczyńska nie dały rezultatu.

Jeden z posterunkow ych z IX Ko­
m isariatu P . P., patrolując koło obozu 
cyganów, koczujących obecnie na pe­
ryferiach Lwowa, na podstaw ie fo to­
graf]:, rozesłanej .przed dwom a laty, 
rozpoznał Felczyńsiką. Felczyńska po­
czątkow o daw ała w ykrętne  odpowie­
dzi, potem  przyznała się, że nie jest 
cyganką. Zostanie ona odstaw iona do 
Kałusza.

S K Ł A D A J C I E  D A T K I
NA G IM N A ZJU M  P O L S K IF  
===== W BYTOMIU = = = = =

miejskich.
sze w sparcia osobom, dc których opc® 
ki gmina jest zobowiązana. Następnie 
uchwalił Magisóiat wniosek w  spraw ie 
nadania z Fundacji stypendyjneti im. 
Ducheńskiego 12 stypendiów  po. 300 
złotych i jednego na 400 złotych dla 
uczniów sizkói zaw odow ych. oraz 
przyznał miejsce fundacyjne w Domu 
studentek. M agistral zezwolił kilkuna­
s tu  instytucjom  ma używ anie sal szkol 
nych w  godzinach pozaszkolnych. Ro­
boty instalacyjne dzwonków elektrycz 
nych w T eatrze Wielkim oddano fir-

cych zbrojeń niemieckich, oraz uzna­
n ą  tego faktu jako naruszenie trak ta ­
tu w ersalskiego, i w konsekwencji 
przyjęcia go źa podstaw ę do zainicjo­
wania kontroli zbrojeń.

Następnie mają się odbyć rozmowy 
angielsko - francusko -  am erykańskie 
z udziałem Normana P a  cisa, a naw et, 
jak tego pragną w kołach brytyjskich, 
w obecności delegata W łoch .

Rozm ow y te mają w yznaczyć 
wspólną Iimię postępow ania tych 
p a ń s ^  wobec Niemiec w spraw ie u- 
stanow ienia stałej komisy kontufottl 
zbrojeń. S trona francuska dąży do te ­
go, ab y  naprzód odby ły  się narady 
rzeczoznaw ców  celem rozpatrzenia 
tajnych aktów  sztabu francuskiego. 
Propozycja ta  została jednakże odrzu-

Zmiana sytuacji
L ondyn , 14 w rześnia. (PAT). W za­

jem ny pakt gw arancyjny, zaw arty  — 
jak o tern w czoraj d o n o siliśm y  —  m ię 
d zy  T urcją a Grecją, k om en tow an y  
jest w  Londynie jako akt pierw szo­
rzędnej w agi m iędzynarodów ek 

Podpisanie tego paktu  jest dowo­
dem szy b k ie j przem iany stosunków 
politycznych, zachodzących na forum 
m ięd zyn arod ow om . 11 lat tenui Turcja 
i Grecja znajdow ały s ię  w  sianie o- 
strego  konfliktu. Działania wcierane 
w Azji m niejszej, p ro w a d zo n e  w roku

Nowy Jork. 14 września. (PAT). Epi
demja śpiączki, która w ybuchła w St. 
Louis pociągnęła za sobą 400 ofiar, w 
tern 50 śm iertelnych. Obecnie ep ide­
mia zaczyna się rozszerzać na inne

W arszaw a, 14 w rześnia. (PAT). W  
ciągu I-szej dekady w rześnia zapas 
złota Banku Polsk iego 'pow iększy ł się 
o 0.3 milj. zł. do 473.3 milj. Wzrósł^ 
również o 5.1 miii. stan p iebędzy  za-’ 
granicznych i dewiz i w ynosi obecnie 
80.2 milj- zł. Suma w ykorzystanych  
kredytów  obniżyła się o 15.7 milj. do 
781.4 milj. zł., przyczein por tej wekslo 
w y zmniejszył się o  13.8 milj, do 
634.3 milj. zł. Pożyczki zabezpieczone 
zastaw am i zm niejszyły się o  1.7 rńlj. 
do 101.6 milj- zaś portfel biletów' ban­
kow ych zdyskontow anych o 0.2 milj.

con.a przez sfery brytyjskie, u k tó ­
rych, istnieje tendencja do zachowania 
wolneij ręki.

Dopiero gdy rozm owy .paryskie do­
prow adzą do uzgodnienia wspólnej 
linji, w ów czas W ielka B rytania goto­
wa jest zająć się aktam i tajnemj, przed 
stawion emi przez sztab francuski.

P aryż , 14 września. (PAT). Koła po 
lityczne zajęte są przygotow ań am: do 
konfarencyj francusko-angielskich, za­
powiedzianych na 18 b. m. Na dzień 
15 b. m. zwtołane zasiało do Pałacu 
Elizejskiego posiedzenie rady mini­
strów . Przedm iotem  obrad mają być 
sp raw y rozbrojeniowe. Rada mini­
strów  ustalić ma szczegóły planu tych 
rozm ów o raz  ma opracow ać Imstruk-

na Bałkanach.
1921 i 1922, doprow adziły do pobicia 
armii greckiej przez arm ie turecką, do 
wodzoną przez gen. Mustafę Kemala. 
Dziś ten sam  M ustafa, jako prezydent 
Turcji, podpisał z Grecja trak ta t przy­
jaźni i zapow iedział sw oją oficjalną 
w izytę w Atenach.

Ta przem iana stosunków  grecko- 
tureckich oceniana jest w  Londynie 
jako dowód unorm owania się stosun­
ków na Bałkanach, k tóre dziś więcai 
dają gw arancyj stabilizacji pokoju, 
aniżeli gdzieindziej w Europie.

stany, W stanie Minnesota było 22 
wypadki śmiertelne. W  stan ie  Michi­
gan było  5 w ypadków  śmiertelnych- 
zaś w  stanie Yisęonsm 5 wypadków.

i Zapas polskich m onet srebrnych 1 bilo­
nu w zrósł o 9-3 milj. do 47.2 milj. P ozy  

I cja „inne ak ty w a i p asy w a“ uległa 
w zrostow i, pierw sza o 10 milj. do su­
m y 158.9 milj., druga o  4.2 milj, do 
315.7 miij. Natychm iast płatne zobo­
wiązania w zrosły  o 0-4 milj. do 172.3 
milj.

Obieg biletów bankow ych w w yni­
ku tych zmian zm niejszył się o 4.1 
miaj. do sumy l mi!jard 300 milj.

P o k ry c e  zlotem nie uległo niemal 
żadnym  zmianom i wynosi 44-13 pro­
cent. wwbec 44.28 proc. w poprzedniej 
dekaazit.

Z  D N I A .
RAUT n a  ZAMKU POZNAŃSKIM.

Poznań, 14 w rześnia. (PAT). W e 
w torek w ieczorem  odbył się w  salach 
Zamku poznańskiego raut, w ydany 
przez p. P rezyden ta  Rzeczypospolitej 
dla uczestników  zjazdu lekarzy  sło­
wiańskich.

P . P rezyden t odbył cercie między 
innym i z przedstaw icielam i zjazdu, 
lekarzam i polskimi, czechosłow acki­
mi i jugosłowiańskim ' o raz z dzieka­
nem  w ydziału  lekarskiego w  Moskwie 
prof. Abrikosowem. O godzinie 23.15 
P , P rezyden t udał się do sw ych  apar­
tam entów  a godz. 1 w  nocy odjechał 
do W arszaw y.

ODZNACZENIE CZŁONKÓW 
EKSPEDYCJI POLARNEJ.

W arszaw a, 14 w rześnia. (Sz.) W  
dniu 13 b. m. odbyła się w  M inister­
stw ie Komunikacji uroczystość udeko­
row ania Krzyżem  Zasługi członków  
polskiej ekspedycji polarnej na W yspy 
Niedźwiedzie. M inister Butkiew icz 
udekorow ał szefa ekspedycji ioż. Cent 
kiewicza złotym , a p. Ł ysakow skiego 
i Siedleck.ego srebrnym  Krzyżem  Za­
sługi.

Depesza uniwersytetu w  Cluj 
do p. Marsz. Piłsudskiego.

W arszawa, 14 w rześni*. (RAT). P. 
M arszałek P iłsudski otrzymał nastę­
pującą depeszę z uniw ersytetu w  Cluj:

„Dziiś, kiedy Polska obchodzi 400 
rocznicę urodzin Wielkiego króla Pol­
ski Stefana Batorego, un iw ersy te t ru­
muński w  Cluj, założony i bogata w y  

■posaaony p rzez niego w r. 1581, z  ca­
łego serca przyłącza sie do  pol­
skich uroczystości, zapew niając o se r- 
deiazwości i przyjaźni, jaką zarów no 
uniw ersytet i ca ły  naród rumuiiskj ży 
w ią do szlachetnego narodu, którego 
losami Pan, Panie M arszałku, kieruje 
z takim heroizmem i m ądrością .*1

Podp. P rorek tor uniw ersytetu  w  
Cluj, Draganu.

Z żałobnej Uarty.
Ś. P . PRO F. ADAM KARWOWSKI.

Poznań. 14 w rześnia. (PAT). 13 bm.
o godz, 11 zm arł nagle na udar serca 
prof, Adam K arw ow ski w  wieku lat 
63, znakom ity lekarz i profesor der­
matologii na uniw ersytecie poznań­
skim. S, p. prof. K arw ow ski był p rze­
w odniczącym  komiitftu organizacyjne­
go zjazdu lekarzy i przyrodników  
oraz lekarzy słowiańskich, k tó rzy  ba­
wią obecnie w Poznaniu na zjeździ*. 
Śmierć prof. Karw ow skiego w y w arła
w Poznaniu oraz w śród  3.000 uczest­
ników zjazdu lekarzy wielkie w raże­
nie.

Ś. P . ANTONI KAMIEŃSKI.
Warszawa, 14 w rześnia. (PAT). W e 

w torek zm arł w W arszaw ie znany a r­
ty s ta  m alarz Antoni Kamieński. Uro­
dzony w  r- 1860 w Wilnie, studiow ał 
w  Petersburgu  i  w P aryżu . P o  dłuż­
szym  pobycie w  P ary żu  powrócił do 
W arszaw y, gdzie rysunkam i swojemi 
zdobył wielka popularność. Ś. p. Ka-

Lct szlakiem Odsieczy 
Wiednia.

Kraków, 14 w rześnia. (PAT). Do 
lotu szlakiem Odsieczy Wiednia wy­
startow ały  we w torek  dwa samoloty, 
k tóre udają się na uroczystości w ie­
deńskie. Na jednym  aparacie leci kpi. 
Kułakowski z p. Piotrow skim , na dru­
gim p. Kluziński z P. Siekierskim, Naj­
bliższym etapem  lotu było Berno Mo­
raw skie. następnym  W iedeń. Z W ię­
d n ą  sam oloty udadzą sie Przez P a r ­
kany do Budapesztu, a stam tąd do 
Krakowa-

m rn 1 1 Q

14-iy kongres F. I. D. 3. C-u.
Casablanca, 14 wrzkśnńa. (PAT). Dzsś 
odfbyło się otw arcie 14-go kongre­
su FIDAC-u. Przem ówienie inaugura­
cyjne w ygłosił gon. G órecki. Po po­
siedzeniu uczestnicy kongresu udailti 
sie do pomnika poległych, gdzie gen. 
(iórecki złożył wieniec.

Min, Cot w Kijowie.
M oskwa. U  września. (PAT), W e­

dług otrzym anych tu wiadomości fran 
cuski minister ta tn e tw a  Cot w raz  'z 
tow arzyszącym i mu osobam i w ylądo­
w ał Domyślnie na lotnisku w  Krówic.

mieński w ykonał szereg  portretów  
M arszałka Piłsudsk ego.

mię Bolesława Ekesa.

P. minister Beck w Zaleszczykach.
W arszawa, 14 wrześm a. . (PAT). P . i leszczyk, gdzie bedzie p rzy jęty  przez

M inister sipraw zagranicznych Beck M arszałka Piłsudskiego celem omó-
udaje się dziś na krótki pobyt do Za- wienia szeregu aktualnych zagadnień.

Tajne akta sztabu francuskiego
w  sprawia zbrojeń niemieckich.

PRZYGOTOWANIA DO NARAD FRANCUSKO - ANGIELSKO .  AMERYKAŃSKICH.

cje dla delegacji francuskiej.

Epidemia śpiączki w Stanach Zjedn.
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Salus Relpublica
Dekret o  emisji obligacyj pożyczki 

W ewnętrznej zostać  ogłoszony oficjal­
n e . Społeczeństwo' dov iedziato się zeń
0 w arunkach na jakich można naby­
wać te  obligacje, w arunkach niezm ier­
ni* ulgowych, przew idujących sp łaca­
n e  subskrybow anej sumy ratam i. D o­
wiedziało się o pi zysługujących obli­
gacjom znacznych przyw ilejach. Do­
wiedziało się w reszcie i o  tern. że p ie ­
niądz, w płacony skarbow i P aństw a tu 
drogą, ty tu łem  pożyczki, jest zaifezme- 
Czony całkowicie od. wszelkich możli­
wych w ahań kursow ych nasizej waluty.

To była strona oficjalna, rzeczow a. 
G rzędow y komunikat. Ogłoszenie, 
ta k tu ją c e  akt w ypuszczenia pożjyzkl 
W ewnętrznej w yłącznie formalnie.

W  podobnych w ypadkach zagrani­
cą na tem  kończy się przew ażnie. P o ­
drostu upoważnione przez rząd insty ­
tucje finansow e otw ierają swe kasy 
dla przyjm ow ania w płat na obligacje 
emitowanej pożyczki, I na tern koniec. 
Na zimno. Z w ykła coeracja  finansowa. 
Nic więcej.

Jakże inaczej zareagow ało nasze 
Społeczeństwo! W ieść, że Skarb P a ń ­
stw a znajduje się w  potrzebie odrazu 
obudziła ruch, pełen patriotyzm u, od­
razu zmobilizowała najlepsze siły.

Kilkuset najw ybitniejszych, najbar­
dziej cenionych, znanych i zasłużo­
nych na niwie społecznej czy gospo­
darczej działaczy zebrało s:ę w czoraj 
W sali obrad  senatu, zaw iązując na­
tychm iast Komitet Pożyczki N arodo­
wej, deklarując gotow ość pełnej w spół 
drący dla realizacji tego zamierzenia
1 uznając je tem samem za celowe 
i niezbędne.

Komitet w y d ał odezwę, uznajac po­
tyczkę  za N arodow ą. Społeczeństw o 
Przemówiło do społeczeństw a. Jak 
niegdyś. Jak  w  dniach grozy w ojen­
nej, kiedy zastępy w rogów  zagrażały  
stolicy od W schodu.

Jak w ów czas tak  i dziś stolica 
dierw sza odczula i zrozum iała w  całej 
dontoslości pow agę położenia i z a rea ­
gowała natychm iast. Z areagow ała ode- i 
2\va k tóTą Komitet po swem ukon­
stytuowaniu się uchw alił i ogłosił, 
ódezw ą, pisaną w sali senatu, pod 
Szczytnem hasłem , k tórego z ło ta  zg ło­
ski p rzyśw iecały  już kiedyś obradom  
hiiiego senatu innej Rzeczypospolitej, 
do dziś dzień za w zór poczytyw anej, 
^od  hasłem  starorzym skim :

Salus Reipublicae suprem a lex esto.
W ielka była w  daw nym  Rzym ie 

ofiarność na cele obyw atelskie. Na 
rzecz P aństw a. Znamy to  z licznych 
drzyk'adt>w, o jakich głosi historia, 
^łe pocóż sięgać tak daleko. Po co

uciekać się do przykładów  obcych, 
skoio mamy w łasne. Przecież historia 
daw na i niedaw na naw et naszego w ła­
snego Państw a, przekazała nam n ie­
mniej liczne przykłady podobnej, b e z ­
granicznej ofiarności

B yła to praw dziw a, w calem  tego 
słow a znaczemu ofiarność, bo w szakże 
ule w ym agająca żadnych g w arancyj. 
nie żądająca odsetek, ba! — więcej n a ­
w et, nie spodziewająca się bynajmniej 
zw rotu, złożonych na ołtarzu dobra 
Obczyzny pieniędzy czy klejnotów.

T ak  było dawniej. Dziś jest już ina­
czej. P ań stw o  now oczesne nie w ym a­
ga aż tak daleko posuniętych objaw ów  
patriotyzm u. Polżyczka, której P ań ­
stw o dzisiejsze zażądało  od sw ych 
obyw ateli, jest zw rotna i stosunkowo 
krotko - term inow a. P o  upływ ie dzie­

sięciu lat każdy z subskrybentów  otrzy 
ma zw ro t pełnej w płaconej sum y w raz

, z nadw yżką i odsetkami, które w  cią­
gu tego cza' u bęaą w ypłacane regu­
larnie.

j O tem powinni wiedzieć i pam iętać 
posiadacze kapitałów  v-*,y oszczędno­
ści bo do nich główuio apeluje odezw a 
Komitetu O byw atelskiego. Powinni 
wiedzieć, że subskrybując obligacje 
pożyczki w ew nętrznej, nie tracą  nic- 
lecz zyskują, lokując sw e pieniądze 
w  papierach zagw arantow anych i opro 
ceutow anych należycie. Ale winni pa- 
miiJUłć i o tem, że nabyw ając pożycz­
kę, spełniają jednocześnie i przede- 
w szystkiem  swój obow iązek oby w ate l­
ski w obec Państw a, k tóre się po nich 
tego spodziewa i ma praw o się spo­
dziew ać. J- T.

Popularność Pożyczki Narodowej.
zm ysłu przew idyw ania przyszłości. 
W< rżędzie c e ló w  życ a w alory  te zaj­
mują n iew ątp liw ie  naczelne miejsce1*.

W ojciech Stpiczynski w „Kurierze 
Purannym '1 piszę:

„Szerokie powodzenie i popu1 a m ość 
pożyczki narodow ej mają niew ątpli­
wie źród ło  w  pow szechnej świadomo 
ści te) praw dy. S io leczcństw o  rozu­
mie. że żądanie p o ży c /k : jest podykto 
w ane przez szlachetną wole rządu o- 
krycia narodu laurem  zw ycięstw a w  
walce z kryzysem  i zapewnienia mu 
możności spożyw ania owoców tego 
zw ycięstw a. Nikt nie zdoła dzisiaj o- 
cenić dokładnie w artości tych ow o­
ców. I o pewne, że będzie ona, ponad 
w szelkie spodziewanie, wielka. Czy 
w yrazi się w uohionieniu nas przed 
niesłychanie ryzykow nem i ekspery­
mentami ekomoniicznemi lub po lity cz- 
no-socjalnemi, — czy może. salwując 
tężyznę Rzeczypospobtej w śród po­
w szechnego chaosu, oszczędzi nam 
ro zp ra w y  wojennej — w każdym  w y 
padiku, składając swój grosz na rzecz 
tego zw ycięstw a, spełniam y wielki 
akrt przezorności, nieobliczalnego 
w prost znaczenia.

To pewne, że łudz-om żyjącym  z 
p racy  zarobkowej, wzięcie udziału w 
pożyczce nie przyjdzie *atwo. Że b ę ­
dzie ono połączone z  dalszem w yrze­
czeniem  się. na pew ien czas, zaspoko 
Jenia ep trzeh  osobistych. Lecz nie ule 
ga też wątpliwości, że trudności matę 
rialne znajdują pełne p o k o c ie  w  sa­
tysfakcji moralnej, w poczuciu w ielko- 
ści dokonyw anego dzieło. W raz  z o- 
szczędnośc'ą, ulokow aną w  papierze 
pożyczkow ym , przekażem y następne­
mu pokoleniu Rzeczpospolitą rozkw i-
tlą w  atm osferze naszego heroizm u i

ODEZWA DO ZIEMjaNSTWA 
WSCHODNIEJ MAI OPOLSKI.

Rząd rozpisał pożyczkę w ew nętrz­
ną w w ysokości 120 mil), złotych na 
t-elc budżetowe, zw racając się do spo 
łeozeństw a polskiego w  sposób szcze­
ry  i  jasny, by w  drodze subskrypcji 
oddało do dyspozycji Państw a sw e 
środki pieniężne.

Pożyczka naroidowa, jak w ynika z 
enuncjacji Rządu i Kormtety pożyczki. 
Ina spełnić doniosłą rolę, rów now ażąc 
budżet państw ow y. Rząd nie w szedł 
na drogp nakładania now ych podat­
ków, operacji kredytow ych czy dewn 
Uiacji. lecz odwoła} się da poczucia o- 
b j watelskiego narodu. W śród ciężkich 
zmagań z trudnościam i gospodarcze- 
tni, k tóre dzisiaj Pr u w adzić muszą naj 
w iększe potęgi św iata w dziedzinie 
sw ych s!f>raw finansowych, — obvat 
drogę, k tóra  przew yższa w szystlde 
m etody sw a jasnością, rzetelnością i 
w ysoką treścią ideową.

Dlatego pożyczka ta  obudzić winna 
we w szystkich w arstw ach  naiodu Jak 
najżyw szy oddźwięk.

Rozumiemy doskonalę jak trudną 
J«st sytuacja ro lnictw a i ziemia ń/siwa, 
jak palącym  problem em  les-t jego płyn 
tro ić gotów kow a. Nlemruej w szyscy  
ziemianie w  miarę sw ych sij i możno­
ści w inni zgłosić sw a solidarność z ce 
Iami pożyczki, Rozumiemy, że k ry zy s 
nie da ziem iaństwu możności w zięcia 
takiego udziału w  .pożyczce, na jakiby

w normalnych w aiunkach niezaw o­
dnie Jlczyć inożiw Nie m ogąc zdobyć 
S'ę na w ysokie suDFkryipcje. rou*’ jće- 
nuańs rwo p rzez pow szechność zam a­
nifestow ać swój solidarny współudział 
w w alce o rów now agę budżetu pań­
stw ow ego, a zatem  1 jego finansów.

N kogo nie może b raknąć ze zrze­
szonych ziemian j inkt z tifcL nie pow l 
nien w sty dzić s ;ę partycypow ać w  po 
życzce narodow ej, choćby mogi tylno 
w najskrom niejszych rozm iaracn. Zie- 

m iań stw o  musi złożyć jeszcze jeden 
dowód, że można liczyć na nie naw et 
w najkrytyczniejszej jego sytuacji.

Prezydjum  7wiązKu Ziemian W sdi. 
W ojew ództw  M ałopolski: Stanisław
BaJcni, Tadeusz Potw orow ski, Kornel 
Krzeczuiiowicz.

• *  *

W  dniu 11. IX. odbyło srę pod prze­
wodnictwem  Prezesa dr. P a na ry  po­
siedzenie P rezyd jum  M ałopolskiego 
T ow arzystw a Rolniczego we Lwowie. 
M iędzy iunenr przedmiotem obrad by 
la spraw a akcesu M ałopolsk To w. 
Rota. do akcjj w  spraw ie rozpisanej ■ 
ostatnio pożyczki narodow ej oraz z<>r 
gani/.owania i przeprow adzenia odpo­
wiedniej propagandy za subsydiow a­
niem różyczki, przez jak najsze-szc 
w arstw y  rolnicze naszego terenu. Dy­
skusja. jaka się w  tei spraw ie rozw inę 
ła w ykazała, iż zorganizow ane rolnic 
tw o ma jak na jfa le i Idące zrozumienie 
d!a doniosłości tego aktu dla gospo­
darczego odrodzenia Kiaiu oroz, jego 
w pływ u na pobudzenie epergji społe­
cznej w kierunku przełam ania obec­
nych nastro jów  kryzysow ych.

W  wyniku przeprow adzonej dysku­
sji Prezydium  uchwaliło zgtodć akc*s 
Mał. Tow. Roln, do wsz*zętej akcji za 
subskrybow aniem  pożyczki narodo­
wej. p op rzeć  tę akc :ę wszelkimi śro d ­
kam i pozostafącymi do Jysrozycji To 
w arzystw a, w reszcie zorganizow ać i 
p o p ro w a d z ić  w  jak n a ;krótszym  cza 
sie odpowiednią propagandę w  tym  
względzta w śród  szerokich rzesz rol­
n iczych przez OTR l Kółka Połnfcze, 
tudzież w drodze w ydania odpow ie­
dnich odezw i urządzenia w  terenie 
zebrań poświęconych tej sprawie.

a k c j a  i n t e l i g e n c j i  ż y d o w ­
s k i e j  W POŻYC7CF NARODOWEJ.

W ydział orgarizacyiiny Zwmzk-j ży 
dowskiej inteligencji pracującej na o d ­
bytem w dniu 13 hm. pod przewodnic­
tw em  prezesa p. B randsuatiera posie- ' 
dzemiu, uchwalił jednom yślnie na w*iio 
sek p. radcy  Fischera wzięcie czynne­
go udziału w  subskrypcji nożyc/k! na 
rodowej. W yłow ony kom itet rozpo­
czął ju t prace przygotow aw cze i pro­
pagandę za jak najliczniejszym udzia­
łem żydowskie! inteligencji Pracującej 
w  akcji subskrypcyjnej.

Na lewym brzegu Czeremoszu.
i , Kuty wę wrześniu

w a k a c j e  p o d  p a r a s o l e m .

R yzykow nie to  czekać na doroczne, 
p o p o w e  w yw czasy aż  do „złotej, poi 

jesieni*1. Nie wiadomo.bowiem ni- 
®dy, ®jedy w ypadnie krótkie jej królo 
T & je , gdyż słońce nie lubi ściśle trzy 
"’ać się kalendarza: skutkiem  tego  OZU 
5‘bui zd&rza się, że we w rześniu m oi- 

_ mieć najocz-ywistezy listopad, a w 
iRżdteieirniku z a to — w rzesień.

K'°mu sie zaś taka niemiła okoli ca- 
‘‘pść przy go cizi niechaj w poszukiwa- 

l*'11 najcieplejszego ; najsuchszego miej 
sCą ua opóźnione, w akacyjne leże. 
7̂ vróoi oczy na południowo-wschodm 
*■5 Pei Polski, wklinowainy pomiędzy 
. ^ a  państw a ościenne. Tutaj, kiedy 
Jl1̂  w szędzie „północ zimnem dniu- 
 ̂ u'ł. famtenstyczne grym asy w rześtW - 

aury pozw alają przjma.jmnien lu- 
*ić się chwilami nadzieją zm iany u 

j,9vveit pomiędzy iednym a drugim dc- 
ę?Częrn w ycliylić S'ę na św iąt B o ty  1 
**^ytać z jego uroków , co się da. 

Ntebo w Kulach jest tak tw arz  dzie- 
Nadiąsa s ię, nasroży  lada chm urą i 

ypMąidomo skąd w ylew a takie sl"ii-
jnłeWłl:_ _ . . , «   I .  L*^  nzęsaistyich łez , jakby cała 
^  ńńała u  tony* iW. i*Z‘top 'r  AAe w y ­

s tarczy  jakiś nagły poryw  w iatru, a - 
by  te w szystk ie szare  szmairy % nieba 
odwinąć, rozgonić — i na nowo u śruta 
cha się słońce, przyrzekając że teraz 
już naprawdę... Na drugi dizie-ń mamy 
to samo od początku.

STOKI OWIDJUSZA.
Nie w ierząc tym  obietnicom na  dale­

ka metę, trzdba korzystać szybko z 
tego, co niesie łaskaw a chw ila, m e 
żałow ać bucków , przebrnąć orze z blo 
tniste uliczki m iasteczka i oślizgłe poił 
leśne dróżki, a po tern już suchą nogą 
stąpać po obeschłych pod w iatrem  k a ­
mykach, mchach i igliwiu na stokach 
Owidiusza. Baby, W itryny. Kamieńca. 
Samotna w ędrów ka bez celu, bez me­
ty, bo najlepszy wypoczynek. Czło­
wiek. rzucony w bezm iar przestrzeni 
nioba i ziemi zatraca sile w  nrej bez­
wiednie, zapomina o  swem  istnieniu, 
aby  się wnet z radością nanowo od­
naleźć.

Odnajduje p rzadew szysilk iejn  — swo  
je nogi, kteóre okazu ją  Sie n ie n s tg w -  
szyrn środk iem  lokom ocji, chociaż  
przez  d ługie m iesiące m iejsk iego ży c ia  
tak m talm ahre u ży w a n y m , jak gd yb y  
b y ły  już organ em  sz c z ą tk o w y m . W  
triM jej przepraw ie, o rzez  strom e wrwii- 
olin odnoddiuję pawot — rterwHiny ti-

j ży te k  rąk. czepiając się niern. małpim 
obyczajem  kolących gałęzi krzew ów  i 
różnorakich drzew , nasianycti tu przez 
wiaitlr bez w yboru. W  dzikiiem pięknie 
bezludnych uroo23ysk z nachodź1 w iel­
kie praw dy, zagubione gdziteś w  wJrze 
[jostrzępionych na drobne w ypadki 
dni — w  tysiącznych ruchach i głosach 
leśnych istot szuka m ałych, dziecin­
nych radości,

W  górze  szepcą św ierki — głęboko 
w dole g w arzy  C zerew o t/, k tó ry  wy­
łania ste giętkim  zakrętem  z no między 
gónskich w ałów , ogarnia szorokiem ob 
jęciicm K uty i k re d  ssę kędyś wdał Pb 
plaskach polsk eso  i rum uńskiego b rze­
gu. Skąd p rzy b y w a 9 W iomy dobrze z 
mapy, ale nie o to  nam  chodzi. Cbcm- 
loby się podążyć jego ślą dem, kierując 
sie przeęHv nurtowi, rozgarnąć te  zwie 
rające się na horyzoncie w ały  i iść. iść, 
jak datako potrafią nogi ponieść,

DO S1EDZIEY ZBÓJNIKÓW.
Pierwsza osada za Kułami — to T«- 

diów, duża rozległa w ieś. nawet z  na 
zw y poza naibWsza okolica nieznpina, 
ale położeń1 <*m swem  nadająca s ‘e Oh 
pier\yszorzedne łetnisko.

Może n&etn k iedyś będzie — gdy go­
towa fuż od roku, ate w ciąż taszcz* 
nieczynna nowa linia kniejowa Sm atyn 
—Kuty, przeprow adzona pracz e r y o  
rjum rumuńskie, zapewni l3brt'kom do 
godną kormtn«to«(5|ę. pozw ąlaw c atuL-

»ąć przygód podróży autobusowej.
Ddiina Czerem oszu odkryw a Pke1̂  

turni coraz now e cuda. Oto Sokuiskl 
— pękata góra. szczerząca nad b rze­
giem szczerby- czerw ono-żółtych skał, 
wyżłobionych dotepi w  zaklęcie ksfztot 
ly, jakgd37by ;e w ykroiła w  głąb jakaś 
olbrzym ia łyżka, O krążm y je poprzez 
lasy, a u jrzym y .eazcze inne dziwy. 
W skaże nani je odio^nto sterjr Iiucul- 
jMzewodnik, który sipotkany na drodzo 
oflairowuje nam sw e usługi. Jak z pod 
iucini w yrasta jego ryw al, zalecając 
sw e młode nogi. W ybieram y 'eduak 
slarszegn, jako, że leniej tajem n.c gór 
■świaidomy. Prow adź- nas kremem i ścież 
kami. zboczami porosłem: wJowceni 1 
jeżyną, «ką.pemi pastw  pkami, odw le- 
dzanemi jenc przez kozv i barany — 
na Taboryszcze byśm y zgóry ujrzeli 
w ężow ą drogę Czeremoszu w wieńcu 
okolicznych szczytów , a na w idnokrę 
gu n iew yraźny  w e mgłach p^dchmurne 
go dn^a łańcuch bielejącej śfńeghir 
Czarnohoiry.

T e w ysoko »tarczą.’e na szczycie 
g łazy n esłychauych rozm iarów , eak o- 
browne baszty _  nazw ał lud imieniem 
T rzech Cerkiewek — ą  tę w pobliżu, 
jeszcze dziwaczniej w yrzeźbiona gru­
pę k a micru -o Ibrzy mów — Zajnktam 
Zbójeckim, w którym  nono u k y w a j  się 
ongi sam Dobosz. Może być przedm io­
tem sporni, c zy  regularne, okrąg łe  o- 
tw o n  ,.k o m ttiy “ D rzew iiercone d r  m dc
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TEATR WIELKI
Piśuek, 15 września o godzinie 7‘3l) w. 

„Erituieui Doktor"
Sobota, 16 września o godzinie 7‘30 w„ 

„Eriiuieiii Doktor"
Niedziela, 17 września o  godz 7‘30 w. 

„i'raaieeL Doktor".
Poniedziałek, 18 września o godz. 7‘30 w, 

„ITauleui Doktor".

TEATR ROZMAITOŚCI
Piątek, 15 września o godz. r*3ó w. 

„Nieprzyjaaoika mezczyzn".
Sobota, ió  września o godzzinie 7*30 w. 

„Nieprzyjaeiótka mężczyzn".
Niedziela. 17 września o godz. 3‘30 po*) 

„Mo,a Panna Mama". Ceny najniższe od 
Gd gr. do zł. 3‘GO.

NieOiziela, 17 września o godz. 7‘30 w. 
Jifiep.rzyiaciółlca mężczyzn".

Poniedziałek. 18 września o godz. 7‘30 w. 
„Niepizyjadółka mężczyzn".

TEATR COLOSSEUM.
k'iiiu „Gdybym miał milion", rewia „Car 

tncu w k ratkę".

KINOTEATRY.

ADRIA: „S zary  donT*.
APOLLO: „Dzieue grzechu" Lubień­

ską, Samborski, Stępowsfci. 
ATLANTIC: .P ieśń  serca".
CAS1NO: ..Schowajcie swoje smut­

ki" (Laurę! i Hardy).
CHIMERA: „Pieśń nocy" z Janan  

Kiepurą.
GRAŻYNA: „G odz na z  tobą" oraz 

rew ia : „Ale hum orek jest". 
KOPERNIK: „Pożegnanie z bronią". 
MARYSIEŃKA; „Pożegnanie z bro­

nią".
MIRAŻ: „M arokańskie noce m iło­

sne".
MUZA: „K rólow a szybkości". 
PA La CiE : V lasta B urian jako „Adiu­

tant Jego  W ysokości".
PAN: „M umia" i R ew ia.
PA SA Ż: „Zungu". ■
R A J: „10 prc. dlla mnie“. 
STY LO W Y ; y iastu  Burian „Król to  

ja" o raz  rew ja  „Jak się da da, io  się 
zrobi".

Ś W IT : „Rom eo i Jutoia".
UCIECHA: „Bunt młodości" oraz 

rewja.
 c -------

— Teatr Wielki. Ostatnie prze la. w.enN 
„FtW eL Doktor". Jeszcze tylko kilka dni 
grana będzie sztuka faktomo.itażowa Je. 
n e g o  Topy p t. ,praulein Doktor". S łyo-

Wycieczka młodzieży poznańskiej
w e Lw o w ie .

W  niedzielę rano o godz. 7,40 p rzy ­
b y w a  do L w ow a m łodzież poznańska 
szkół średnich w  ilości 230 osób ce'em 
złożenia w ieńca u stóp  pom m ka So­
bieskiego. zw iedzenia L w ow a, Oleska, 
Po Ihorzec i B orysław ia. Celem przy­
jęcia gości zaw iązał s ie  w  łonie Kura­
torium  ko n rte t z p  w izy t. Tuleją na 
czele. S tronę kw aterunkow ą, w y ży ­
w ienia i p rzew odnictw a po Lw ow ie 
ujęło w. sw e  ręoe To w, Krajozn. z  dr. 
UhorczaKiem i dr. Legeżyńskim  na cze 
le. P rzy jęc ie  d la  gości przygotow uje 
giina. Królowej Jadw igi z  dyr. p. Ma- 
dllerową na czele. S tale tow arzyszyć  
będą w ycieczce członkow ie „S traży  
przedniej", uczniowie i uczenice szkół 
średnich.

W niedzielę o godz. 12-te j m łodzież 
poznańska złoży wieniec u stóp porom 
lt.a lO óla-B ohatdra — popołudniu o  g. 
5-tej na cm entarzu  O brońców  Lw ow a. 
W poniedziałek nastąp i zw iedzenie 0 - 
leska. w środę 'wycieczka pojeuzie db 
B orysław ja, zaś w torek  i czw artek  PO 
św ięcony zostanie zw iedzeniu Lwo­
wa.

Komitet p rzyjęcia w zy w a młodzież 
lw ow ską do jaicnajli izniejszego przy­
bycia  na dw orzec w niedzielę o  godz. 
7.20 rano, celem pow itania drogich go 
śoi poznańskich, którzy  po raź  pierw ­
szy  przybyw ają  do Lw ow a. P rzypo­
minamy, iz Poznań m łodzież lw ow ską 
w  ilości 7b0 osób p rzy ją ł podczas P . 
W . K. bardzo życzliwie.

na ta sztuka lw ow skiego autora obiegła w  
In unnie w szystk ie sceny polskie a obec­
nie grana będzie przez teatry w  Zagrzebiu 
Bi a ł ogrodzie i Pradze. Tytułowa role o<L 
twarza p. Irena Eichlerówna ulubienica 
lwowskiej publiczności.

— „Nieprzyjacićłka męzczyzn'*. świetna 
Sztuka P. Anłondea zbiera ra scerie Te 
atru Rozmaitości zasłużone laury Nader 
oryginalny problem sztuki, którym jest on 
w ieczna walka płci ukazany w  trzech jej 
przejawach, miłość, nienawiść i obojętność 
zmusza widza do uważnego śledzenia zaj. 
muiacej akcji. W tytułowej roli postać pet 
na kobiecego czaru i bezpośreaniości stw a­
rza p. Maria Malanowicz. Dalsza obsadę 
tworzą: pp. Malnowicz, Jaśkiewicz, Kań­
ski, Kipeniówna, Dąbrowski. Ratsclika i 
Pobóg. R ezyseija Br. Dąbrowski.

— Niedzielna popojudniówka w T eatrze 
Rozmaitości po cenach najniższych od 60 
gr. Jo 3\>0 zl.

„Mo,a Panna Mama" grana jest w  nie. 
dizidę dnia 17 września o godz. 3‘30 pop. 
w  Teatrze Rozmaitości.

Doskonała ta kamedja Verneu,iliri siw a. 
rza w esoły nastrój na sali s winem i korni.. 
tznem i sytuacjami. Kto chce się rzeczy­
w iście doskonale ubawić i uśmiać niech 
spieszy w  niedziele pop do Teatru Roznta 
ilości.

Grają pp. Stachocka, Niczewska, Jaś. 
kiew icz. Mila Czajkowska, Dąbrowski, 
Ratsclika i itmi.

B ilety do nabycia w  kasach T eatiów  
Miejskich i w  kasie biura „Abo" ul. Ruto- 
wsMegn 2, tel- 26-56.

— Cołosseum. Dziś w  piątek zaprezen­
tuje zeapół „Perskiego Oka" 4-tą z r»ędu 
premierą rewji p. t. „Carmen w  Kratką" w  
wykonaniu oatego zespołu Rewja ta napę- 
m  zdobędzie sobte uznanie u Publiczno­
ści, gdyż takie numery Jak: „Carmen w 
Kratkę, Sąd nad Salomonem Ra.i aport na 
ćwiczeniach, Kobieta, która się poświecą. 
G*tara i sarce. Nie pł„cz maleńka, Tango 
Audi usow sinu Skontaktowali sią" 1 t. d. 
dają rękojmi©* że program teci zadowoli 
na. wybredr jĘszydh byw alców  teatru. Na 
ekranie oo raz pierw szy w e Lwow,,e film

w ytw órni \P a ram o u n t“ p. t „Gdybyui 
miał Milion" reżyserii E rnesta  Lubicza.

— Kino Rewja „Stylowy" Lwów. ul. 
Szuszkiewicza 5. D J ś  w  piąrek prem iera 3 
program u pięknej rew ji p. t. ..Jak sią  da. 
to sią zrobi". P rzebojem  program u będzie 
jednoaktow a opera komiczna w 1 akcie J 
Offenbacha perła jednoaktow ych utw orów  
m uzycznych w  w ykonaniu priimadonny ope 
ty  poznańskiej Z. B ułatów nej. A. K aczoro. 
w siu w ykona przebojow y numer M Zbierz 
clinwskiego p. t. N i L w o w k im  Rynku pod 
Atlasem. J. W ąsow iczów na w ykona riowe 
p io s n k i. JJalcliuis-tnz Clinzanowiskl p rzy ­
gotow ał nov/c tańce. P rzew odnia humoru 
będzie skecz hum bukow y p. t. „jŁfnucy 
morderca’ '

— Przyięcia w  Kuratorium O. S. L P o ­
cząw szy od dnia 15 w rześnia 1933 N aczel­
nicy W ydziałów  Kuratorium  O. S L, p rzyj 
m ow ać będą in teresentów  tylko w ponie. 
dziatki, środy i piątki od godziny 12 do 
godz. 14. W  innych dniach jije będą udzie­
lane stronom  żadne informacje. Gsuby. pra 
guy.ee uzyskać jakiekolw iek informacje w 
K uratorium w wymienionych dniach obo­
w iązane są wypełnić k arty  zgłoszeń, k tó ­
re o trzym ać można u wuźnego w p rzed­
pokoju pp. naczelników  P  P. naczelnicy 
skierują w razie potrzeby in teresentów  do 
w łaściw ych w izy tatorów  lub referentów .

P ow yższe  informacje nie odnoszą się do 
pp dyrek torów  i inspektorów  szkolnych.

— K°ło szkolne LOPP. przy szkole po­
wszechnej męskiej im. Henryka Sienkiewi­
cza w e Lwowie unieważnia zagubbrną ple 
czątką z napisem: „Koio L. O. P. P  W o­
le wódz two Lwowskie L 168“.

— Z życia Związku Zydó * Uczestników  
Walk o Niepodległość Polski w e Lwowie. 
W sobotę, dnia 16 w rześn!a 1933 o godzi­
nie 19 v lokal i Związku przy ul. Krasie, 
kich 1. l la , II p.. odbędzie sie odozyt z 
okazji .Roku Sobieskiego" na temat „Czein 
był Jan III. Sobieski dla Lwowa". Zapra­
sza sią wszystkich członków d< punktuai. 
uego i obowiązkowego jawienia sie Refe­
ruje dr. Laub. Goście mile dziana.

Wyjątkowa zoizka kolejowa 
(Ua uczestników obchodu 

Roku Sobieskiego.
W czoraj donieśliśmy, że Minister* 

stw o Komunikacji p rzyznało  bezw zgri 
d u  na  ilo ść  jadących 80  proc, zniżK1 
kokfjow ej na  te ran ie  W ojew ód ztw a  
tamoiPołskiego dla w ycieczek wyje^* 
da»JK . oh na uroczystości Sob'eskie'  
łfio do O leska i  Tarnopola,

Agencja „W schód" dow iaduje s’̂ ' 
że także w ycieczkom  w yjeżdżający111 
z s Lw ow a w  dniach 15, 16 i 17 w rze'  
śnią do Oleska i Podhorzec, a w dfl* 
23, 34 i 25 w rześnia do  Tarnopola, Mj* 
u iste rstw o  Komunikacji p izy  znało ^  
Proc. zniżki kolejowej tam i z po\vf°' 
t&m. Dla w ycieczek zaś z innycn miast 
Polski, p rzyznano  do stacji Lwów ' ,r 
proc,, a  ze Lw ow a do Oleska wzgfó' 
dnie Tarnopola 80 proc.

Zniżki będą w ażne na drogę po\vr° 
Iną na podstaw ie Kart uczestnJtw®  
w ydanych w  dniach uroczystość1 
przez Kom itety otbehodu Roku Sobifj 
IK ego  na dw orcacn w  O ż y d o w ie  i
TarnopoJu.

Pożyczkę narodowa.
NORMY SUBSKRYPCJI DLA KU' 

PIECTW A .
W arszaw a. 13 w rześn ia . fP A T ). Nra 

p osied zen iu  p rezyd iu m  N aczelnej Ra' 
d y  Z rzeszeń  K u p iectw a P o lsk ieg o , 
b ytem  12 b. m. usta lono  iia stąp u ^ ce 
n orm y sub skrypcji p o ży czk i naród0' 
w ej dla k u p e c tw a  p o lsk ieg o :

I. kategorią  lia iid low a 4000 zł., 
k ategoria  lian d iow a  w  W a r sz a w ie  1 
m iejsco w o śc ia ch  I. k la sy  —  800 z 
w  m id:sćow rłśc;aeh Ii. i III. ki. 500 zU 
w  m iejsco w o śc ia ch  IV ki. —  300
III- kategoria  h an d low a  w  W arszaW 1® 
i m ie jsco w o śc ia ch  I. k la sy  150 zł., 
m iejsco w o śc ia ch  II. i IIL k la sy  100 
IV k la sy  50 zł. — IV. k ategoria  
d lo w a  w  m iarą m o żn o śc i 50 z ł. Norrń? 
te  nie m ogą jednak s ta n o w ić  mni_e1’ 
niż 5 proc. ro czn eg o  dochodu  w y iń ie' 
r zon  eg o  na rok  1932.

ODEZWA CENTR. ZWIĄZKU PR Z ^ ' 
MYSLU.

W arszawa. 13 września. (PAT). 0^c 
zw a C entralnego Związku P rz e m y '^  
Polskiego podkreśla, iż ogólna s u ^  
izebrana. na  pożyczkę narodow ą w śr»° 
przem ysłu  pow inna odpowiadać ^  
dze przem ysłu  w  naszem  gospoda1”'  
sitwie narodow em  o ra z  odpowiada0 
poczuciu godności osobistej, am bicjo^ 
zw iązku i roli jaką  p rzem ysł chce 
g rać  w życiu państw a. O dezwe  
zku podpisały 73 orgauizaicje.

trz a  głazu, d rąży ła  ręka  ludzka, czy si­
ły  pnzyitocy — ale legendy o  zbójni­
ckiej tw ierdzy  na  Tabarystzczu dziś je­
szcze ży ją  w śród  H ucułów, ą  skarby, 
rzekom o ukry te  w  jej czeiuśoiact, nie 
Pirzestaiła kusić do żm udnych a  beżow o 
cnych poszukiwań,

(idy by  tak  m ieć sk rzyd ła  i z  najw yż 
szego  głazu T ab o ry  szcza walecieć p o ­
nad gó ry  i doliny Beskidu! Zbyrt rom au 
tyczne marzit nie na dzisiejsze czasy  —■ 
kiedy można, m ając w  kieszeni kilka­
naście złotych, objechać całą Iiucul- 
szczyznę, ni© tknąw szy  noga ziemi.

Poniesie nas auto p rzez  doliny i prze 
Jęczą, z Kuit poprzez Kosów. Sokołów - 
kę, Bukowiec. Żabie, aż do Woroohity. 
Nowa droga, łącząca te  dw ie ©staHmiie 
jjiiejscowości. iuż w ykończona.

W Y CIEC ZK A  ZAG RA NICĘ.

M a k  z  Rum anein mogą sob’e omak 
że rękę  podać poprzez Czerem osz — 
z  Kut d o  W yżnicy. To też  i podali. Pol 
scy  saperzy  zbudowali pom ędizy obu 
m iasteczkam i m ost koteuowy. przez 
k tó ry  odbyw a się na razae tytko piesza 
i kołow a, a 'e  dość ożywioną kom uni­
kacja. ograniczona w5"da waniem jedno 
razow ych przepustek. Wyżom, jaki w  
now ym  m oście uczyniła niedaw na po­
wódź. już pmwiei załatam©.

B yć w  Kuta oh, a  Tjfe zaónaeć za gra­
nicę — fo tak jak być w  R*vmie, a  nie 
widtaóeć n u ^eża . Poco sie tam  chodzi i

jeździ, na to  nikt z tu rystów  ni© u- 
mistlby d ać  w yraźnei odpowiedzi.

z  ciekawości, m oże ze snobiz­
mu, m oże 'dlatego, że taka  w ycieczka 
jest utrudniona, że wiole rzeczy  ulik 
wolno.. Zakazany ow oc sm akuje. Nie; 
wokio mieć przy sobie w ięcej, niż 15 
zło tych, nie woilno kupow ać i p rzew o­
zić rum uńskich tow arów  — chyba, że  
się zapłaci cło, p rzekraczające kilka­
krotnie w artość nabytych, ą  niepotrze­
bny eh dii zedmiofów. Pozsutem — m o­
żna w  W yżnicy  zakosztow ać plonów 
rumiiińskioli w innic — o ił© ktoś lubi złe 
lone. niedojrzałe winogrona...

W ycieczka „zagiam cę" co  się z e w ie  
ni© udała. D eszcz stępi, k ro p i, s ie cze , 
leje. Zamn© przenika do szpiku kości. 
W yżnica sw eul uiechiliujstwom j ubó­
stw em  przypom inałaby m iasta W scho­
du, gdyby by ta  choć trochę w ięcej e - 
gzetyczna. Jest godzina dziesiąta ra ­
no — do otw arcia gran icy  trzeha cze­
kać do drugiej (w edług zegara  rum uń­
skiego trzeciej). Z nozoaczy i złości 
chodzim y po mizernych restauracjach 
wyżttcilUiOh w  poszukiw aniu rum uń­
ski eh przysm aków , jedząc bez apety tu , 
piijąc bez humoru. S tara, kulaw a szyn­
karka bukow ińska (podobne spoikać 

można i w  naszych m iasteczkach) przy  
nosi nam żlel D rz y rz ą d z o n ą  sałatkę z 
bakłażamów (rumuńska nazw a niezna­
nej w  Połcce jarzyny), befeztyki z ru- 
sziiu. s.maż«ne pstpągti. T ow arzy szy  
nam  orzw stole Wi chudło do kość, ko-

ciska, istny w yraz  kryzysow ych  cza­
sów . W  ciągu tych  paru godzin dowol 
nego w ygnania zdążyliśm y poznać u- 
azucie ncstaigji... O Kuty, ciemne, za- 
błoccne Kuty, jakżeście piękne, euro­
pejskie, kulturalne, gdy się na w as pa­
trzy  z za  obcej m iedzy! Jak  sm aczna 
kuchnia w  w aszym  pcns.joaiac.ie „Owi­
diuszu", zbudowanym  św ieżo u stóp 
uroczej góry...

Aby się dostać z pow rotem  do opu­
szczonego raju. trzeba  jesizcze przejść 
przez czyściec rew izji celnej. Słono o- 
płaoają am atorzy  połudn o u ^ c h  spe­
cjałów każdy  kii ogram kw aśnych wi­
nogron, olbrzym iego kaw ona, lśnią­
cych, tjoletow ych bakłażanów  o kształ 
cie olbrzym ich gruszek.

Nasze w ładze celne są skrupulatne.
— Czy państw o nic więcej nie ma 

.'ą do oclenia?
— Niie! _  odpow iadam y śrniało, nrzy 

znaw szy s'ę  otw arcie do ow oców .
Al© urzędnik graniczny dosirzega 

w yglądający z pod płaszcza jednej z 
pań pode m any. b ia ły  rąbek.

_— Gzy pani nie ukryw a p rzypad­
kiem pod suknią rum uńskiej bluzki, al­
bo koszuli?

— NSe, ale jatk ram chcą. mogę się 
rozebrać — broni się niebogą, mając 
czyste  sumienie, jak ow a b'ał«. niedy­
skretna „kum b nacja" polskiego pocłwi 
dzenśa.

— wjje mogę pap; newiidow ać. Mutsifll
bym  przyiur owadftić k o b i t ę -

— W ięc niech pan przyinrowadzl Lp* 
bietę! Ale proszę spojrzeć, czy to lLr 
muńska materja?.

Urzędnik ujmuje w. palce odchylu1?1̂  
kraj białego, jedw abnego trykotu, ń'1''" 
przypom inającego wtoaia p rze jrzy 9'^  
tkaniny na której haftują Rumunki 
oryginalne koszule i cnusteczki.

— Nie, to  riie j-est riumudski iw i10 
ż w a 'r ia m  panią!

T urystka  odcliodzi cokolw iek obi*1'  
żona posądzeniem , a le  jeszcze w K c . 
zadowolona, że nie uległa pokusie, h1̂  
czej sp raw a skończyłaby  snę w  
i krym inale. Gziyż w artą  teg o  hafto" 
na b luzeczka?

S Ł O N C E , SŁOiŃCE!

Jednej nocy odm ień Jy  sie nagie ^  
ty. Słońce zaprzesr.alo dziedinnych & 
inasów 1 ni© uśmiecha się zrzadku i
pryśnae. ale cału je pełnemi. ustann.* * J  v U  TAIl «■
m iłująca kobieta. Niebo staLo się 
w u niebieskie. W traw ie sykaja świ 
szcze. w  pow ietrzu laitają znowu ^  
pom niane m otjde i  psaczoły . OW® 
w ystaw iają  do słońca zielone p 
w  na iziei, że jeszcze dojrzeją. L e to ^ ;  
k tó rzy  prze trw ali złe dn1' ,i nie û ajcl, 
do domu, w yw lekają z  radością 
przyw dziew ają  kąpielow e k o sł®uL^- 
albo ruszają w góry. Słodka 
gooda w yitrw an:a na posterunku. 
b y  — waikacyinym.-..

M ichalina Gralrow*®**
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F.qilog truskawieckiego mordu.
(PRZED PROCESEM O ZkMORDO WANIĘ ŚP. T ń D E u S zA  MULÓw KI).

Umorzenie nieściągalnych 
zaległości podatkowych.

M inisterstw o S karibu upoważniło 
U rzędy skarbow e do umorzenia w t  
w łasnym  zakresie  działania zaległości 
podatkow e, nieściągalne w skutek w y­
jazdu płatnika w  niew iadom ym  kie­
runku i braku m ajątku na  którym  
m ożnaby zaległość' te  zabezpieczyć.

Do um arzania z tego rytułu zakw a­
lifikowane zosta ły  zaległości, pow sta­
łe  do dnia 31 grudnia 1930 r. i w yno­
szące na rzecz Skarbu P aństw a 500 
zł. od poszczególnego płatnika. U rzędy 
Skarbow e przeprow adzić m aja przed 
um orzeniem  dw ukrotne posauk 'warnia 
adresu i m ajątku takich płatników  na 
te irfiie  danego okręgu podatkow ego 
ceiem faktycznego s tw  e rdzeni a nie­
ściągalności.

Relacje z w y rjk ó w  ty ch  poszuki­
wań m aja b y ć  dołączane do od­
nośnych ak tów  egzekucyjnych.

(W schód)

Muzeum radiofoniczne 
w  Szwajcarii.

Unją szw ajcarskich zw iązków  radjo 
fonicznych ufundow ała zbilory cennych 
historycznych  aparatów  i części sk ła­
dowych, k tó re  m ają stanow ić zalążek 
muzeum radiofonicznego i  będą w y ­
staw ione w  gm achu zuryskiego Radjo. 
Spudziew ana jest w spółpraca osób 
pryw atnych , gmin i rad  kantonalnycU 
w celu uzupełnienia i bogacenia zbio- 
rów  zaczątkow ych.

Pościg za złodziejami 
po dachach kamienic.

P osterunkow y z V. kom isariatu  P . 
P . przechodząc w czoraj nad  ranem  
ulicą św . M ikołaja spostrzegli na dachu 
kam ienicy pod  1. U  jakichś dwu oso- 
bn ;ków z w a liz k a n r

Na w ezw anie  postem nkow ego o so ­
bnicy ci porzucili w alizki i poczęli 
uciekać po dachach. Dopiero po dłuż­
szym  pościgu policjantów, k tó rzy  o d ­
dali kilka strza łów  ostrzegaw czych  
Przy trzym ano ich na strychu  kam ieni­
cy przy  ul. M ikołaja 23. P rzy trzy m a­
nymi są Stefan Żaczkow ski i B ernard  
Śpiew ak z Z am arstynow a. W  w aliz­
kach mieli oni bieLznę skradzioną ze 
strychu Joanny Finklowiej.

Obława na kots? i psy 
na Zniesieniu.

Donieśliśm y w czoraj, że w ściekły 
kot pokąsał handlarkę Landeisową i 
lej córkę ze Zniesienia.

W czoraj urządzono na calem Znie­
sień™ obławę; na ko ty  |  p sy , podejrzą 
na o  pokąsanie p rzez w ściekłego ko­
ta Landesow ej. W  obław ie wzięli u - 
dział funkcjonariusze rakam i i pcste- 
runkowk Kilkadziesiąt kotów  j psów  
odstaw iono do rak am i miejskiej.

— Podatek obrotowy od zakładów  
rzem ieślniczych 1 fryzjerskich. Mini­
s te rs tw o  S karbu  obniżyło na rok  1933 
i lata następne staw kę podatku obro­
kowego od zakładów  rzem ieślniczych 
t fryz jersk ;eh do t  proc., o  ile w łaści­
ciele tych zakładów  posiadają k a ity  
rzemieślnicze. P o w y ższa  obniżka sto-, 
sow ana bedzie bez składania podań 
indyw idualnych. P rz y  poborze podat­
ku obrotow ego za  rok 1932 stosów a- 
ba jest w odniesieniu do pow yższych 
Zakładów frzy z je rsk ch  1 rzem ieślni­
czych staw ka 1,5 proc.

— Zasłabł na ulicy. Na uL Własna 
S trzecha zachorow ał nagie w czoraj 
rano Józef Różycki. Zaw ezw ane P o ­
gotowie ratunkow e odw iozło go do 
**Mtala.

—  Kradną w kościele. W  kościele 
M arii M agdaleny skradziono P-

Marli DreijierćWtnie iteazkc. Bawieiriaiją- 
Cą różne drobiazgi j  fO aft. w  Kb- 
^M O e.

Mimo, że dw a lata juz upłynęły ° d  
w strząsającej zbrodni w Truskaw ek, 
sp raw a jej nie była jeszcze przedmio­
tem  pruoesu sądow ego. Jedyińe om a­
w iano ją pośrednio w  czacie p rz e w o ­
du sądow ego, w  procesie te re ry s tó w  
ukraińskicn w  grudniu 1932 r. oraz 
częściow o w związitu z procesem  prze 
ciw  członkom  UON, odbytym  rów nież 
we L w ow it w  czerw cu 1933.

Już w  grudniu 1932 r. ną podstawie 
zeznań złożonych Przez Biłasa przed 
sędzią, śledczym  apelacyjnym , k tó ry  
oskarży ł siebie i D anyłyszyna o doko 
nanie zabójstw a na Sp. Hołówce, śledź 
tw o  w  tej sp raw ie  osiągnęło pewien 
zdecydow any kierunek. W praw dzie 
Biłaś na  rozpraw ie zeznania sw e co­
fnął, mimo to jednak zeznan a ts ła sa  
w  śledztw ie zostały  potw ierdzone de- 
Iacjami. jakie złożył na procesie gru­
d k o w y m  jeden ze  św ' idkó\v. sam u- 
w ięziony za przynależność do  UON, 
Mikołaj M otyka. Teu  stw ieidził pod 
przysięgą, że m orderstw a dokonali Bi 
ła s  i D anyłyszyn . on zaś o zam ierzo­
nym  czynie w iedział, jednakże udzia­
łu w nim  n ie  b ra ł.

Rów nież drugi św iadek  z grudniov’e 
go procesu  o napad w  G ródku Jagiel­
lońskim, A leksander Bunij, w, zeznaj 
r.lanh sw ych przed sędzią śledczym  
w skazał B iłasa i Danylvszy.na, jako 
bezpośrednich spraw ców  mordu. Sam 
w ów czas p rzyznał się do inform ow a­
nia zabójców  o tryb ie  życia śp. Holów
ki i pom aganie im w  przygotow aniu
zbrodni. Na rozpraw ie Bunij odm ówił 
zeznań poza stw ierdzeniem  sw ej przy  
należności do OUN.

W  w yniku  rozpraw y grudniowej. Bi 
ła s  i D anyłyszyn. domniemani rnorder 
cy  Hołówki. zostali straceni za swój 
udział w  napadzie gródeckim . W  pro­
cesie odbytym  w  czerw cu tego roku, 
Mikołaj M otyka usiłow ał cofnąć zło­
żone w  swoim czasie zeznania ty czą ­
ce śp. H otow ki. W y k o rzy sta ła  to  o- 
brona, stw ierdzając .niewiarygodność 
zeznań M otyki w ciąż zmienianych. W  
cze-w cu  1933 r. został M otyka za  przy  
naTeżIność do UON skazany na dwa 
la ta  w ięzienia.

P o  zebraniu już w szystk ich  potrze­
bnych m ateriałów , w  dniu 19 bm. roz  
poczyna się przed sądem O kręgow ym  
w Sam borze, jako  Sądem przysięg łych  
rozpraw a przeefw  trzem  oskarżonym  
o w spółudział w  zabóistw ie śp. Ho- 
tówki. Są to : A leksander Bunij, 1. 20, 
po rtjer pensjonatu SS Bazyliamek w 
T ruskaw cu, Mikołaj M otyka 1. 21, b- 
uczeń 8 kl. gimn. i 29-letni s tuden t Pb 
litechniki lw ow skiej R om an B aranów  
ski. ■

Rozprawia u jaw ni rpewąiphwiie 
'w szystkie szczegóły zbrodni, t ruska- 
wćcckiej, jej przygotow ania, w ykona­
nia, ucieczki zam achowców* a  naV 
stęp nią przebieg tych w szystkich 
szcz)agółó'.v śledztw a, któine w  Ciąsju 
dw óch lat nagrom adziło niesłychanie 
obfity i cdielkawy m ateriał.

N ależy przypom nieć, Ze ś. p. Ho- 
łów ko odniósł 6 ran. na głowie, sk ro ­
ni, brodzie, ohoiczykp. i n,a palcach. 
P unk tem  w yjścia  badań _ w ładz  sądo­
w ych b y ły  kute, S r l t j J p S e  podczas 
sekcji w  zw łokach w  liczbie 6 i zna­
lezione na podłodze w piołkoju. gdzie 
dokonaną została zbrodniai, 6 wyistrze

STRZAŁY PODCZAS ZABAWY 
WIEJSKIEJ.

Żółkiew. (Teł. w ł.) W  nocy na 10 
b. m. podczas zabaw y  tanecznej u go­
spodarza M ikity D rusztata w  W ychod 
nem  ad Żółtańce pow . Żółkiew  pow sta  
ła  w śró d  uczestników  zabaw y bit tka w 
czasie której został postrzelony w  no­
gę  P io tr Suś z  Żółtanieć. D w aj poste­
runkowi z  P . P . Żółtańce ścigając dnia 
następnego sp raw ców  w  osobach Omu 
frego H ołów ki i W łodzim ierza S troc- 
kiego z Żółtanieć oddali kilka strzałów  
za nimi. S kutku  strza łów  nie s tw ie r­
dzono. gdyż ścigani zdołali zbiodz d o  
łOKU

lanych łusek, rew olw ery. z  k tórych 
jeden dosta rczy ł oskarżony  Roman 
B aranow ski.

Do rozp raw y  pow ołano 50 św iad­
ków  i 4 biegłych. Św iadkow ie powo­
łani zostali ze Lw ow a, W arszaw y, 
T ruskaw cą, Borys,ła'wt0 , Przieimęślia, 
Jaw orow a i innych miast. W śród 
św iadków . k tórzy  zeznaw ać będią 
przed sądem* znajdują się nazw iska 
b. radcy  W ojew ództw a Iwowiskiego 
Iw ach ową i b. s tarosty  grodzkiego w e  
Lw ow ie Gallasa. BteMs powołani zo­
stali z D rohobycza i Insfytotu eks- 
p e rty a  sądow ych w  W arszaw ie, Akt 
oskarżenia w raz  z uzasadnieniem  o- 
bejm uje 24 sironiic m aszynow ego 
pisma.

Trw anie rozp raw y  jest przew idzia­
ne na czas trzech  tygodni ze w zględu 
na dużą ilość św iadków  i  niepom ierną 
obfitość m ateriału. Św iadków  tych  jest 
pięćdziesięciu oraz cz terech  eksper- 

r tów . P rzew odniczyć będzie rozpra­
wie w iceprezes sądu okręgow ego w  
Sam borze, b. w iceprokurator okręgo­
w y  w e L w ow ie p. W pndrausćh. W o- 
tują ssj oo. K uczera i K uprowski. 0 -  
skarża p roku ra to r sądu okręgow ego 
w  Sam borze MUr.aszewski. Jako  o- 
brońcy  zgłosili się do tychczas: adw.
Szuchew ycz ze Lw ow a. adw . Storo- 
solski ze L w ow a i adw . Rogucki z 
Sam bora. P raw dopodobnie w ystąp i w  
procesie rów nież jeden albo dw u o- 
brońców  w yznaczonych z urzędu. ze 
w zględu na to, że sp raw a obrony B a­
ranow skiego  i M otyki, p rzez w ym ie­
nionych adw okatów  nie jest jeszcze 
ustalona.

Wcfoec w ielkiego zain teresow ania, 
jaki proces budzi zarów no w śród spo­
łeczeństw a polskiego jak  i ukraińskie­
go, a także w  kołach politycznych, a  
naw et na terenie m iędzynarodow ym  
— należy przypom nieć, że  zam ordo­
wanie ś. p. Hołówki, podczas jego wy. 
pcczynku a kuracji w Truskaw cu. w y­
w ołało w ów czas olbrzym ie w rażenie 
w  kiraiu i zagranicą i odbiło  się głoś- 
nem  echem na terenie genewskim  
podczas ów czesnych obrad R ady Ligi 
Narodów .

Śledztw o prow adzone by ło  z w iel­
kim mozokcim ! oakłaclem slit przez sę ­
dziego śledczego apelacyjnego do 
sp raw  szczególnej w ag i p. Skorzyń- 
skiego. ś led z tw o  natrafiało  n a  olbrizy- 
ruie trudności., często  — JaJk się z d a ­
w ało  — nie do przezw yciężenia.

P ro ces  rozpocznie się  w ięc 19 bm. 
o godz. 9-tej rano  w  dużej sali Sądu 
okręgow ego w  Sam borze. O skarżeni 
p rzebyw ają w  więzieniu w  Sam borze.

DAJ GROSZ NA C FIE TOWA­
RZYSTWA SZKOŁY LUDOWEJ.

Dziś o godz. 9-tej rano rozpoczyna 
rozp raw ę doraźną Sąd doraźny w e 
Lw ow ie w  spraw ie oskarżonego M edi 
k a  o  szpiegostw o na rzecz jednego z  
państw  ościennych. R ozpraw a odbę­
dzie  się p rzy  drzw iach zam kniętych. 
T rybunałow i doraźnem u przew odni­
czy  sęd z ia  M edyński, jako wotamci za 
siadają sędziow ie: D w orzak i  Jago­
dziński, oskarża w iceprok. Krajew ski.

'Dnia 18 bm. sad  lw ow ski, jako  do­
raźn y  w yjeżda  do Kulikowa, gdzie od 
będzie rozpraw ę doraźną w  tam tej­
szym  sądzie grodzkim . Jako  oskarże­
ni zasiadają  na ła w ie  P io tr  Żółtaniec- 
k i o  m orderstw o  popełnione w  Kło- 
dnie. Jak  w iadom o sw ego czasu za ­
m ordow ana została M arja Stelm ach. 
T rybunałow i doraźnem u ze  Lwow a  
piłzcwodrnkazyć b ęd z ie  cę& ia M edy^- 
s &  taka wotaaci feaanflt

Z EKRANU.

Schowajcie swoje smutki!
Fi'm kom ediowy z  Laurelem I Har­

dym, produkcji M etro-G °ldw yn-Mayer 
(kina Casmo)>

T ym  razem  długom etrażow a pro­
dukcja p a ry  znanych kom ików  oparta  
została o  fabułę z sensem . Jest to hi­
storia odszukiw ania rodziny maiej 
dziew czynki, córk i padłego na froncie 
tow arzy sza  broni Laurela i H ardy‘ego. 
Witem jednak kłopot, że dziadek małej 
dziew czynki nazyw a się Sm ith. Po­
szukiwania trw ają bez końca. „Nie 
w iedziałem , że połow a ludzkości na­
zyw a się Śm ith“ — m ów i zrezygno­
w any  Lameil. Oczywiście, po drodze 
niezliczona ilość k aw ałó w  (w ypędza­
nie opryszków  w rzącą  w odą, jazda 
czołgiem  p rzez  nieprzyjacielskie oko­
p y  i fal). N aturalnie w szy stk o  kończy 
się dobrze; obaj bohaterow ie „chow a­
ją sw oje  sm utki". Incydent z  m ściw ym  
kucharzem  — to juz tylko końcow y 
ornam ent sty listyczny  W  całości — 
kom edja dowcipna i żyw a. bwl.

REDUKCJA EKSPORTU BEKONÓW  
DO ANGLJI.

Londyn. 1“ w rześnia. (PAT). B ry ty j 
skie m inisterstw o rolnictw a zaw iado­
miło placówki krajów , przyw ożących’ 
do Anglji b ek o n y  i szynki, że noc za­
w szy  od  dnia 15 b. m. do 28, II, 1934 r. 
a w ięc na okres 24 tygodni, obow iązy­
w ać będzie now y kontyngent dla p rzy  
wozu bekonów  i szynek.

Udziaf Polski w  ogólnym  kontyngen 
cie w ynosi 9.53 proc., co  w  porów na- 
niu z poprzednim  okresem  od 23.7 do 
22. 8. r. b. stanow i zm niejszenie o prze 
szło 21 proc.

Szaleniec lub symulant 
w oknie gmachu Poczty Gł.

Nieliczn'e przechodnie spostrzegli 
w czoraj około godz. 3 rano w  oknie 
Wysokiego parteru  poczty  głównej od 
ul. Sykstuskiej jakiegoś człowieka w 
bieliźnie. Na pytania nie odpowiadał, 
ręce i tw arz  miał pokaleczone odłam ­
kami w ybite j szyby.

D opiero p rzy  pom ocy zaw ezw anej 
straży  pożarnej i posterunkow ego 
zdjęto go z paraoetu  okna. Z aw ezw a­
ny lekarz  Pogotow ia ratunkow ego o- 
pa trzy ł mu rany  i przew iózł go do 
szpitala powszechnego.

O kazało się , że  jest to 45-letni ele- 
kitro-mechaniik pocztow y Teodor Iwań 
czuk. zam ieszkały p rzy  ul. Potockiego 
77. Dochodzenia w ykazały , że Iw ań- 
czuk w y szed ł z  dom u przed  godz. 3 
rano i przeszedł w  bieliźnie ulicami 
Potockiego, Sapiehy i S ykstuską pod 
gmach Poczty. Iw ańczuk jest chory 
um ysłow o, lub też  chorobę tę  sym u­
luje. Narazie nie daje żadnych  w y jaś­
nień.

Tertil i Szulisław ski. oskarża w icepro 
kura to r Epler. N ależy dodać, że Sąd 
doraźny lw ow ski w yjeżdża do Kuliko 
w a  z tego powodu, aby móc w  szyb- 
kiem tem pie przeprow adzić pow yższą 
rozpraw ę w  pobliżu m iejsca m order­
stw a  i w  miejscu,, do k tó rego  ła tw y  
dojazd m aja św iadkow ie pow ołani do 
rozpraw y. R ozpraw a po trw a 1 daień.

T rzeci sąd  do raźny  odbędzie się 22 
bm. w  Sokalu. Jako  oskarżeni figuru­
ją : Zdril Fedko. Szew czak Uko J Bucz 
ko M ykita. O skarżeni oni sa. o tisiło- 
w ajie zabójstw o ipa osobie Klemensa 
C ąryka , sek re ta rza  gminy Pożdzi- 
m ierz. W szyscy  oskarżeni są członka­
m i OUN. T rybnałow i doraźnem u p rze  
wodittlczy ‘tedzaa Medyński, jako w o- 
itaoci figurują: sędziow ie JagodzSńsłd 1 

oskaT^a w icepfokuratoB ,

Trzy sgdy doraźne: we Lwowie,
K ulikow ie i Sokalu.
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Program „Dni Ziemi Stanisławowskiej*’.
W  dniu dzisiejszym rozpoczynają sie

Katastrofa na Saturnie.

,.Dni Ziemi S tanisław ow skiej' — im preza 
zorganizow ana przez miejscowe czynniki 
obyw atelsk ie  pod osopistem przew o­
dnictwem  Patia W ojewody Zygmunta Ja­
godzińskiego.

Piątek. 15 września 1933
Godz. 10‘30: U roczyste o tw arcie Igrzysk 

sportow ych W ojew ództwa Stanisław ów , 
skieao, na boisku Miejskiej Komunalnej 
Kasy Oszczędności za parkiem  miejskim:
a) defilada zaw odników ; b) przem ów ienie; 
c) ślubowanie zaw odników ; d) ćw ierćfina­
ły  lekko -  atle tyczne i zaw ody ogólno- 
strzeleckie.

Godz. 12: U roczyste o tw arcie W ystaw y 
Zbiorowej i Biblioteki Miejskiej w  gm a­
chu pojezuickim (pl. Paderew skiego, gim . 
na z j urn II.) P rócz W ystaw y  zbiorow ej zo­
stała urządzona W y staw a A rtystów  _ P U . 
styków' m S tanisław ow a (w gmachu gim­
nazjum III. p rzy  ul. Saipieżynskiej) i W y . 
s taw a Szkolna Gimnazjum żydow skiego 
przy  ul. Ormiańskiej.
Godz. 15: Mecze b łyskaw iczne ośmiu d ru . 
żyn piłkarskich o m istrzostw o W ojew ódz­
tw a w  klasie .,C“ na boisku Sokoła I. (ul 
K azim ierzow ska). — R ozgryw ki przez lo . 
sow anie m iędzy najlepszymi drużynam i 
Bioszni.owa, Kałusza, Kołomyji. N adw orny. 
R ipnego , S tanisław ow a (2 drużyny) i 
S tryja.

Godz. 15: Ig rzyska sportow e: Ćwierćfi­
nały  lekko - atle tyczne ma boisku MKKO.

Godz. 15: Zaw ody pływ ackie, organizo­
w ane przez Z arząd Stan Okr. L  M. i K. 
na „Sielance11 (ul. Lipowa).

Godz. 15: Pośw ięcenie lotniska i szybów  
ca. loty próbne i dekoracja odznaką L . O. 
P . P . na D ąbrow ie (ul. Gołuchowiskiego).

Godz. 18: C apstrzyk  orkiestr na ulicach 
m iasta

Godz. 19: Festiw al śpiew aczy zespolo­
nych chórów  lw ow skiego, stanisław ow skie 
go i stry jsk iego  na  placu Paderew skiego, 
pod batu tą  dyr. A S tadlera.

Godz. 20: Zaw/ody boksersk ie: R eprezen 
tacja S tanisław ow a — R ew era. urządzone 
przez O kręgow y Związek B okserski — w 
górnej sali Sokoła I. (pl. M ickiewicza).

Sobota. 16 w rześnia 1933.
Godz. 7: Pobudka o rk iestry  Okr. Zw. 

PodofiC R ezerw y.
Godz. 10: a) M sza połowa, celebrow ana 

przez ks. iniuiata dr E. Baziaka, z kaza>- 
niem przed kolegjata (pl. P aderew skiego);
b) przem ówienie i odsłonięcie tablicy p a ­
miątkowej ku czci S tan isław a Potockie­
go; c) pośw ięcenie sztandaru  Kola stani­
sław ow skiego Zw. Podofic. Rez R. P . d) de 
filady stow arzyszeń  przed p ły tą Nieznane­
go Żołnierza.

Godz. 10: Półfinały Igrzysk sportow ych 
na boisku M. K K. O. (za parkiem  m iejsk.).

Godz. 10‘45: O tw arcie I. Kongresu ku­
piecko - rzem ieślniczego w sali Tow. 
„Teatr. im. M oniuszki11, pl. M ickiewicza.

Godz 11: Konkurs orkiestr wojskowych' 
na placu H allera — Biorą w nim udział 
48 p. p. s k.. b p. uł.. o d. a. k„ 49 p. p„ 
53 p p

Godz. 12: O tw arcie Muzeum Pokuckiego 
i W y staw y  „Pejzaż i życie wojew. stani­
sław ow skiego", organizow anej przez F o to - 
klub przy l'J. T. T. — w Salach Miejskiej 
K asy Oszczędności, ul. K azim ierzow ska 14.

Godz. 13: „Św ięto pieśni11 m łodzieży 5,
6 i 7 klasy szkół pow szechnych (około
2,000 dzieci) pod batut? dyr G ajkow skie­
go z tow. ork iestry  kolej. ..Harm onia11 na 
placu Paderew skiego.

Godz. 14: Półfinały Igrzysk sportow ych 
i m ecze błyskaw iczne o m istrzostw o W oje. 
w ództw a stanisław ow skiego w  kl. ..B* 
(Kołomyja, N adwórna. Stanisław ów , Stryj) 
— i w  kl. „C" (4 drużyny).

Godz. 15: Publiczne ćw iczenia Sokol­
s tw a  na boisku Sokoła I. (ul. K azim ierzów , 
ska)

Godz 15: O brady  W alnego Zjazdu Okr. 
Zw. Podofic Rez. w  sali kina „Ton11 przy  
ul. Szydłow skiego.

Godz 15*30: Konkurs o rk iestr w ojsko, 
w ych  i rozdanie nagród (pl. Hallera).

Godz. 18: C apstrzyk  o rk iestr na ulicach 
m iasta.

Godz. 19: „Siew cy przyszłości11, w ido . 
w isko historyczne na tle dziejów’ S tanisła­
w ow a przed kolegiatą (pl. Paderew skiego). 
Scenariusz Dr. M G rabow ska. — Reżyse.. 
rja : W. Jerzm anow ska — Ilustracja m u. 
zycz.na Dr. L. Popław ski,

Godz. 20: M ieszczański w ieczór tanecz­
ny w sali Zjednoczenia M ieszczan Polskich 
przy ul. Sobieskiego 37

Godz. 20*30: T eatr im, M oniuszki: Al. hr. 
F re d ry : „Śluby Panieńskie".

Godz. 21: Cercie u P an a  W ojew ody za 
specialnemi zaproszeniami.

Godz. 21: W ieczornica sokola z tańcami 
za  zaproszeniam i — w sali Sokoła U 
pl. M ickiewicza.

Godz. 22: Bal reprezentacyjny (sala Z 
K. P., ul Orm iańska) za osobnemi zap ro . 
szeniami.

Niedziela, 17 września 1933.
Godz. 6*30: Pobudka orkiestr na ulicach 

miasta.
Godz. 8‘30; 1. finały Ig"zysk sportow ych

i m eczów  błyskaw icznych k lasy  „B“ i 
„C “ (boisko M. K. K O.).

Godz. 9‘30: R aport O ddziałów  Związku 
Strzeleckiego poczem Msza połowa z oka­
zji 25-iecia Z. S. i św ięta pułkow ego 48 
p. p. s k  na „Dąbrowie".

Godz 11: Fanfary z w ieży ratuszow ej.
Godz. 11*30: Defil ida wojska. Związku 

Strzeleckiego i pochód historyczny (M. S a . 
pieżyńska).

Godz. 13: U roczysta Akademia w sali
kina „Ton" za odrębnem i zaproszeniam i.

Godz. 14: II. Finały Igrzysk sportow ycn 
w ojew . stanisław ow skiego (boisko M. K. 
K. O.) — M ecz m iędzynarodow y: C ze t. 
niowoe — Stanisław ów . —  Rozdanie na­
g ród  i zaniknięcie Igrzysk.

Godz. 15: Festyn  ludow y Zw. Strzelec­
kiego w  „Sielance11 (ul. Lipowa).

Godz. 15: Tow . im M oniuszki: O pera
„Jaś i M ałgosia", przedstaw ienie dla dzieci.

Godz 15: Zawody Ochotn. S traży  P o . 
żaraych  (boisko Sokoła I.. ul. Kazimie­
rzow ska).

Godz. 19: „Siew cy p, zys,złości", w ido­
w isko historyczne (plac Paderew skiego).

Godz, 20‘30: T ea tr im M oniuszki:
„Lobzo w ianie".

 C------

KINOTEATRY:
BELLONA: „Anna K arenina”.
R A J : „M oskwa bez m aski"
OLLMPJA: .Na rozkaz królow ej”.
URANJA: „E kstaza" (w ersja czeska)
SYRENA, TON I W ARSZAW A: nie­

czynne.
 O------

Specjalny numer „Słowa Polskiego"
z okazji „Dni Ziemi Stanisław ow skiej" u - 
każe się w niedzielę 17 b m — i zaw ie­
rać będzie kupon na  lO-dniowe bezpłatne 
otrzym yw anie czasopisma.

Zjazd lekarzy. Z Okazji „Dni Ziemi S ta ­
nisław ow skiej" oaDęcizie się w  S tan isław o­
wie zjazd lekarzy  i lekarzy  w eterynary j­
nych z terenu carego w ojew ództw a. Na 
zjeżdzie, k tó ry  odbędzie sw e obrady w 
gm achu K asy Chorych (Kamińskiego), w y­
głosi docent uniw ersytetu  lw ow skiego u. 
dr. M osołow ski .odczyt p. t.: „O chemii 
gaz o w  bojow ych"

Zebranie gospodarcze W czoraj odbyło 
się w  sali R ady  Pow iatow ej zebranie go. 
spodarcze zw ołane z in icjatyw y delega­
tu ry  M. T. R. Spraw ozdanie podam y w 
najbliższym num erze.

Nabożeństwo żałobne ku czci śo kpi. 
lotnika Fr. Żwirki i inż. St. Wigury odby­
ło się w czoraj (14 b. m.) z inicjatyw y Woj 
Komitetu L. O. P. P . p rzy  udziale w ładz 
i przedstaw icieli społeczeństw a.

B. lekarz Kasy Chorych w Timiskarze 
i Recitie (Rumunja), Stanisław ów ,tanin dr. 
St- Chorzem.siki. k tó ry  z powodu rozporzą­
dzenia Rumuńskiego M inistra Spraw  W e­
w n ę trz n y c h  musiał zrezygnować z p rak ty ­
ki. lekarskiej w Rumunji, pow rócił obecnie
do kraju, i osiedlił sie w  S tanisław ow ie __
otw ierając ordynację w  cnorobach ocz- 
nycli — ul. Kamińskiego 11.

Najstarszy egzemplarz biblji.
W  opactw ie niedaleko m iasta Fa- 

youm  (lEgilpit) znaleziono najstarszy  
egzem plarz biblii. Je s t to  m anuskrypt 
z III wieku po Chr. Biblia ta znalezio­
na została przed  3 łaty , lecz Posiadacz 
jej nie chciał podaw ać tego do w iado­
mości publicznej przed uzyskaniem  od 
powłedniej opinii ekspertów .

Opactw o, w którem  znaleziono i'C 
księgę, jest jednem z najstarszych o- 
Piactw św iata, poniew aż zostało zbu­
dow ane w  III w ieku. Legenda tw ier­
dzi. że Archanioł Gabrjel sam  kiero­
w ał budow ą tego opactw a i dlatego 
nazyw ają je „O pactw em  Arcliamioła 
G abrjela“.

M H n M e y g  H B gH yM L B i

Rozszerzenie przymusu nauko­
wego na cafą litm.

M in isterstw o  o św ia ty  uch w aliło  w r. 
J934 35 w p ro w a d zić  p rzy m u so w e  n a ­
u czan ie p o w szech n e  vv ca ły m  kraju. 
P rzy m u s szk o ln y  ob ow iązu je  dotąd w  
L itw ie  jed yn ie  na terenie kilku p o w ia ­
tó w .

„Fraulein D o k to r w Pradze.
W  T eatrze  Stavcvs,kym (druga sce 

na T eatru  Narodowego) w ystaw iona 
została sztuka autora polskiego Tepy 
pt. „Fraulein D oktor”. Sztukę w y sta ­
wiono z  dużą pieczołowitością i w do­
brej obsadzie, z w ybitną aktorką II. 
S ed teodsraa  w  roili giosratei.

P lanetę  Saturn dzieli od  ziemi na­
szej dystans m ierzący conajmniej pół 
tor a m iljarda Kilometrów. Kito ogląda 
Saturna p rzez releskop, ten widzi ku­
lę otoczoną trzem a pierściem am i świe 
tlistemi. Pierścienie te, jak tw ierdzą 
astronom ow ie, nie są pierścieniami w ła  
ściwem i, lecz raczej rodzajom  o b rę ­
czy złożonych z  m ałych, najmniej­
szych księżyców  i pyłu kosmicznego. 
W  przestizen i kosmicznej przedsta­
wiają się one w  postaci pierścieni, w  
rzeczyw istości zaś jest to nagrom a­
dzenie pyłu kosmicznego.

Pow ierzchni sam ego Saturna nie mo 
zna duirzeć przez najlepszy naw et te 
leskop, sk ry w a  ją zaw sze przed o- 
k iem  ludzkiem nieprzebita zasłona 
chmur i mgieł. W idzi się copraw da 
szereg ciemniejszych i jaśniejszych 
smug, ale nie są one odbiciem pow ierz 
clini planety. lecz należą do chm urne­
go otoku Planety. Za tą  zasłona zn a j­
duje się zapewne w rzący  i buchający 
ogniem ocean rozpalonych gazów  la­
w y  i mac, gdyż w ed ług  danych współ 
czesnej fizyki Saturn i Jow isz znajdu­
ją się  jeszcze w stadjum  w rzenia, po­
w ierzchnia ich nie jest jeszcze w ystu  
dzona i kora zwierzchnia musi się zinaj 
dow ać w stanie naw półplynnym .

Otóż na tej to powierzchni Saturna 
w y k ry ł p rzez teleskop dr. W eber bia

Lwów. (381). Godz 7—7‘55: T rans, z 
W arszaw y. Audycja poranna. 7‘55— 11‘57: 
P rzerw a . 11*57: Sygnał czasu z O bserw a­
torium Astronom w W arszaw ie, hejnał 
z m. '1 oi unia z okazji jego 700-lecia. 12*05: 
M uzyka z pfy: 12*25: G  dzienny przegląd 
prasy  polskiej. 12‘33: Komunikat m eteoro­
logiczny. 12‘35: Dlaszy ciąg muzyki z płyt. 
12*55: Dziennik południowy 13—14‘55:
P rzerw a. 14*55: M uzyka z płyt. 15*05: Od­
czytanie program u na dzień bież. 15T0: 
„Silva R erum " i repertuar teatrów  miej­
skich 15*15: M uzyka z płyt. 15'25: Komu. 
uikat gospodarczy. 15‘35: M uzyka z płyt. 
15 45: L w ow ska Chw ilka M orska i Kolo­
nialna. 15*50: .M uzyka z płyt. 15‘55: Komu­
nikat VI. Okręgu Związku Strzeleckiego 
16: Trans, z W arszaw y. M uzyka lekka w 
w ykonaniu o rk iestry  jazzowej Górzyńskich. 
17: Pogadanka o modzie w  oprać, p S te­
fanii Zielińskiej. 1715; T rans, z W arsza­
wy. Koncert wokalny. W ykonaw cy: Hali­
na  G ustow ska bn-sopr.). Stanisław Znicz 
(baryton) i prof. Ludwik Urstein (ak o m p ).

Ochrona metali przed rdza.
Instytut badania M etalów w  Lenin­

gradzie Po trzech latach Prób ro zw ią ­
zał zagadnienie ochrony  m etali od 
rdzy. Inżynierow ie Dirmont, Salko i 
W aladian stw orzy li now y środek che 
m ierny pod nazw ą dihidrotofosfat man 
garm żelaza, k tó ry  zw alcza destrukcyj 
ne działanie rd zy  na metale i pozw ala 
zastąp ić p rzez żelazo i stal w szystk ie  
inne drogie metale.

Statystyka filmów polskich 
za II-gi kwarta! 1933 r.

W edług danych z Centralnego Biura 
Film owego M inisterstw a Spraw  W e­
w nętrznych, w  przeciągu II kw artału  
1933 r. zgłoszono do cenzury  43 filmy 
polskie ogólnej długości 15.813 m tr.
Z tej iicziby ocenzurow ano i dozwolo­
no do w yśw ietlenia publicznego 24 fil j 
m y meme i 19 filmów dźw iękow ych. 
YV tej ilości by ły  2 filmy pełnoprogra- 
mowe, jeden niemy i jeden dżwnękowy
0 długości około 2.500 m tr. każdy, 4 
dodatki nieme. 9 filmów m ałych bez o- 
cemy kw alifikacyjnej (niemych), 4 fil­
m y  małę, nieme, z  ocena artystyczną ,
4 filmy m ałe, nieme, z  oceną kształcą 
cą. Resztę tw o rzy ły  filmy krótkom e- 
trażow ę, z których 2 nieme z oceną 
kształcącą, 14 dźw iękow ych bez oce­
ny. 2 dźw iękow e z ocena artystyczną
1 2 dźw iękow e z oceną kształcącą.

 **-----

łą plamę Średnica tej plam y mogła 
w ynosić na miarę ziemską około 40 
ty s. kilom etrów, t. zn. d ługość nasźe- 
So równika. P lam a na S aturn ie  jast 
niewątpliwie, jak tw ierdzą astronom o­
wie, odbiciem św ietlnem  g igantyczne­
go w ybuchu gazów  i rozpalonej law y, 
jaki się musi odbyw ać na powici z,ch- 
ni planety. T aką samą plamę, tylko 
b a rw y  czerw onej, zauw ażono przed 
dw udziestu  paru laty na Jowiszu. B ył 
to gigantyczny w ybuch, katastro fa  o 
w ym iarach kosmicznych. P lam a ta  ja­
śniała na powierzchni Jow isza przez 
szereg  lat i dzisiaj leszcze m ożna za­
obserw ow ać jej kontury, choć bardzo 
już słabe  i blade. K atastrofa na Satur­
nie ze w zględu na swe rozm iary mo­
głaby  być  przyrów nana do w ybuchu 
w ulkanu K rakatau  na m orzu między 
Jaw a a  Sum atrą. W ybuch ten  .pochło­
nął w ów czas cała  w yspę, dziesiątki 
m iast i wsi, a  m orze zalało  w  ciągu 
kilku sekund całe w ybrzeże  Sum atry 
na .kilometry wgłajb. G dyby w ybuch 
K rakatau  zw ielokrotnić i pow iększyć 
kilka ty sięcy  razy , otrzym alibyśm y 
w ów czas słabą kopję tego, co siv s ta ­
ło i staje się jeszcze na .powierzchni 
Saturna. D ystans, k tó ry  przedziela 
nasz glob od Saturna, nie pozw ala nam,

j 18T5: Trans, z W arszaw y. O dczyt (z cy- 
i kia „Polska w spółczesna") p. t . : „G ospo­

darka k rajow a w  Polsce Niepodległej —■ 
wygi. M elchjer N estorow .cz 18*35: M uzy­
ka z płyt. 19*20: Rozmaitości. 19‘35: Od­
czytanie program u ną dzień następny. 
19‘40: „Na w idnokręgu". 19*55—20: P rze r­
wa. 20: Trans, z W arszaw y  K oncert sym ­
foniczny pośw ięcony utw orom  Różyckiego. 
W  przerw ie: 20'50—21: Trans, z W arsza­
wy. Dziennik w ieczorny 21—21*10: „Ką­
cik Pulskiego T ow arzystw a K rajoznaw ­
czego (Lwów). 22: T rans z W arszaw y. 
M uzyka taneczna z Ciechocinka. 22*25: 
W iadom ości sportow e. 22*35: Komunikaty. 
22*40—23: M uzyka lekka i taneczna z płyt.

Sobota. 16 w rześnia.
lw ó w , (381). Godz. 7—7*15: Transm isja 

z O leska (z okazji Roku Sobieskiego) po- 
budln muzyk. 7*15—7*55: Audycja poran­
na. 7 5.5—9: P rzerw a. 9— 11*45: Transm isja 
z O leska u-oczystości w  250-tą rocznice 
Odsieczy W iedeńskiej. 1) Podniesienie flagi 
państw , i chorągw i królew skiej z murów 
zamku w  Olesku Zaciągnięcie w arty  ho­
norowej. 2) 9*10: M sza św. połowa na 
stoku zam kowym . 3) 10*30: Odsłonięcie 
tablicy pam iątkow ej k ró la  Jana  III. na 
m urach Zamku Oleskiego Przem ówienie- 
Produkcje chóralne i o rk iestr. P rzylot 
eskadry  lotniczej i rzucenie w ieńców  lau­
row ych na dziedziniec Zam kow y. 11*45— 
11*57: P rze rw a  11*57: Sygnał czasu z
O bserw atorium  A stronom icznego w  W ar­
szaw ie, hejnał z W ieży M ariackiej w  Kra­
kowie. 12*05: M uzyka z płyt. 12*25: Co­
dzienny przegląd p rasy  polskiej. 12*33: Ko­
m unikat m eteorologiczny 12*35: Muzyka 
z płyt. 12*55: Dziennik południowy. 13— 
14*55: P rzerw a. 14*55: M uzyka z p ły1-
15‘05: O dczytanie program u na dzień b ie­
żący. 15*10• ,,S;lva R erum ” i repertuar 
tea tró w  miejskich 15*15: M uzyka z pły*- 
15*25: Komunikat gospodarczy. 15*35: M u­
zyka z p ły t. 15’50: W iadom ości Strzeleckie 
16: Audycja dla chorych w  opracow ani'1 
ks. kapelana M ichała R ękasa i koncert o r­
k ies try  salonowej pod dyr. T adeusza Se- 
redyńskiego. 16*30: D alszy ciąg koncertu 
o rk iestry  salonow ej pod dyr Tadeusza Se- 
redyńskiego. 17: Trans, z W arszaw y. O d­
czyt aktualny. 17*15: T rans, z W arszaw y- 
M uzyka lekka z  kaw . „G astronom ia' ■ 
18*15: O dczyt p. t.:  „Jan K asprow icz *'• 
T aras Szew cze nko" — w ygi. dir. Wlaleri*11 
K w iatkow ski 18 35: Trans, z W arszaw y 
Recital sk rzypcow y Zdzisław a Roesnere- 
P rz y  fortepianie prof. Ludwik U rstei1-1- 
19‘20: Rozm aitości, 19*35: O dczytanie p r° ' 
gram u na dzień następny. 19*40: Tran® 
z W arszaw y. K w adrans literacki „Hum0'  
reska". M agdaleny Sam ozw aniec. 19*55-" 
20: P rzerw a 20; T rans z W arszaw y. Kon­
cert muzyki lekkiej W ykonaw cy: orkie­
s tra  P . R. pod dyr. S tan isław a NawiroU- 
Mira Sobolew ska (śpiew) i prof. Lud w"' 
U rstein (akomp.), 21*05: Dziennik w ieczo1*- 
my. 31*15: „Rozm owę z młodymi i starszy­
m i" przeprow adzi prof. Kazim ierz Br o**', 
czyk. 21*25 — 21*30: P rzerw a. 21*30: R  
z  W arszaw y . K oncert Chopinowska w  
konaniu Z Rabcew iczow ej. 22: Muzyk* 
taneczna. 22*25: W iadom ości sporto1̂  *
22*35: Komunikaty. 2*40—24: Tran®- 1
Wanazawy. Muzyka taneczna 

 fi-------

tia szczęście, ani odczuć ani obserw o­
w ać katastrofy. Or.

Program  radjow y.
Piątek , 15 w iześnia.
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K O B I E T A  W  P R A C Y  O B Y W A T E L S K I E J
Na marginesie projektu nowej konstytucji.

W  najhi iższej sw ej kadencji Sejm Rze 
czypi/Spoiitei obradow ać będz e nad 
Projektem nowej Konsi ytuojti, Rąoclk ta 
iernnicy oslanM fM ^ prace komisji kon 
% twcyjnea, odsłonił prez/c* klubu tJ. 
B. poseł W aiery  S ław ek na Zjeżdzle 
hegjouisiDÓw,

P  erw szym  w ażkim  mom entem  pro­
jektu — to n iebyw ałe  wzmocmuwe 
Włączy Prezydenta , k tó ry  z m aneki­
na, jak’m stw orzy! go dziwoląg dzi- 
&śe*azei m arcow e1 Konstytucji -na s  ać 

napraw dę „PIERW SZYM  OBY- 
W a I  ELEM R Z E C Z Y P 0 S P 0 U T E J“, 
tak pod w zględem  upraw nień, jak i pud 
Względem obow iązków , Odpowiedział 
ilość jego za losy PańsTw a wielka, a le  
i wielkie upraw nienia. Jiest on w łudzą 
zWierzchu 4  Rządu, W ojska, Sądow ni­
ctwa, Ciał kontrolnych P ań stw a  i ciał 
Ustawodawczych: Senatu i Sejmu.

W ybierany  przez cały naród z po» 
^r<?d dw u kandydątów . z k tórych jedne 
Ko przedstaw ia ustępujący P rezyden t, 
a drugiego 80 elektorów , w ybranych 
ho 40 z  grona Sejmu i Senatu.

Zupełnie odm ienny charak te r ma ró­
wnież w  tym  projekcie Sonat. N-e jest 
hu jak dziś w ybierany  p rzez w szy st­
kich obyw ateli, ale 1/3 członków  Se- 
natu ma m ianować P rezyden t, a  2/3 
Wybiera grupa obyw ateli przodujących 
lt:ejako sw en r zasługam i. T a  grupa 
hfzoidująca, zw ana w  proiekcie „elitą 
sbołeezeńsiw a“ — to  kaw alerow ie o i-  
^erów „Virtuti M ilitari" i „K rzyża Nie 
ihklległościi11. Tak w ięc Senat przyszło  
jWi w  2/3 sw ego składu — stanow ić 
Redzie niejako zakon lycerski, zakon 
udZii. k tó rzy  krw ią sw ą przypieczęto­
wali hasło  „za wolność w aszą i na- 
Sz<l“, ludz'. k tó rzy  ponad m iarę p rzę­
d n y c h  zjadaczy chleba, rzuaili na 
'^alę losów Ojczyzny sw ą młodość, za 
^ ł ,  niejednokrotnie trud  śm iertelny a 
'hoże i najcenniejszy klejnot — zdu<o- 
Wię>

n Słusznie, że mają oni stać sie tą etli- 
a społeczeństw a, tym i obyw atelam i 

Przodownikami. Ich trudem  i znojem 
^W sia ła  z niewoli O jczyzna, oni ież  
"'fani mieć p ierw szy  w  niej głos,

I^ola, jaką ma spełniać ten Senat 
^W pież inna od  jego roli dzisiejsze5 — 

nie dzisiejszy głos przestrogi, pla- 
°n czny zresztą, gdyż pozbawiony 

^raw a egzokutyw y, _  a le  w ładza nad 
J^ d n a  nad Sejmem m ająca w  myśl 
J r /e k tu  czuw ać nad w łaściw ością po~ 
Eanowieó tego ostatniego.
Tyle o najw ażniejszych m omentach 

^ j e k t u  nowej Konstytucji. Koniecz­
c e  zm :any istniejącego s 'anu  rzeczy  
, &Z'uw.alo całe społeczeństw o. W zrna 
I Wające „sje r a  zachodzie i w schodzie 
. 1 !ropy form y rządu, s taw iały  i nas 
' °bcc konieczności wzmocnienia w la- 

naczelnej państw a, chaos w alk 
'Y borczych w ykazyw ał mała jeszcze 
tvWzalość społeczeństw a i kto wie, 

gdyby nie silna i konsekw entna H-  
11 rządów potnajowych | au to ry tet 

‘ .^tsz-ałka Piłsudskiego, czy Polska 
,.'e stałaby się obrazem  anarchji to* 
^ ‘icej Rzeczpospolitą przedro izbw o- 

Spraw y te w ym agały  bezw zględ- 
I5 uporządkowania drogą konstytu- 

v'[- Kon'eczność tej zm iany uznajem y 
j; t . ca^ij pełni, uznajem y zasługi tych, 

° r2y są przewidziani jako elita spo- 
s. ' zcńsiwa. jednak nie możemy nie 
jjl^erdaść. że projekt ten dla nas ko- 

eł nie bardzo jest korzystny.
^ układzie sil nowej elity staniemy 
;,5 niejako obyw atelam i drugiej klasy, 
^V ż vv szeregach tej elity n.a e j  kiłę? 
l;-i,e% t tys ęcy znajdzie sie zaledwie' 
v,‘, kobiet, a poza jej naw iasem  

s:ę jeszcze szenegi jednostek 
jfazo w artościow ych.

0t‘ *u'- my s w erdizić, że tych k tóre z 
w ręku r.a placu boju. czy na 

su ych odpo w iedz'a:nych w ojennych po 
zbylln^aP  p e łn ły  służbę, nile było 
br * wiele. Ale to  nie ich w ina, lecz 
j6(j 'lVa zw yczaiow ego. k tó re  m ężczyzn 

^Uie pow oływ ało do czynnej służba' 
n‘ A itdnafc. rx m . ta m ra tk t Ko­

biet o rężnych szły  kadry  kobiece służ 
Dy pomocniczej dla P aństw a, kadry, 
które ponad m a rę  swych obow iąz­
ków  obywatelskich pełniły tę ciężką 
aiejeckiOkrutnie służbę.

Te ta k a s e t  niew iast zdobnych ordę  
rami, kwalifikującemi ich do elity spo­
łeczeństw a, to  procftii. stosunkow o 
w iększy od tych kilkudziesięciu tysię 
cy  m ezczyzn, jeśli S:ę z y a ż y , że do 
p racy  orężnej nie pow oływ ały  icn żad­
ne p ia w a  zw yczajow e ni pans‘wowe, 
że siziły one w brew  przesądom , często 
w yśm iew ane naw et Przez ty ch 'n a jlep ­
szych w narodzie. a  przynajm niej w ita  
ae  pobłażliw ym  uśmiechem i k ry tycz- 
nem oKiem. W zw iązku z tern upraw* 
ireniia Ich v stosunku do mężczyztf 
Witt u y być Większe.

P raco w ały  bowiem  w o wiele cięż­
szych w arunkach, narażając n iem k o  
sw e życie i zdrow ie, ale niejednokrot­
nie cos w ięcej, bo w razie dostań la' się 
do niewoli w roga — cześć kobiecą.

Nie m ożna też i tych nieorderow a- 
nych. tych, k tóre  jak mówi poeta: „ży 
łv  w  poświęceniu, cierpiały w milcze- 
uiu“ i p racow ały  cicho, bez n ag ło su , 
nie dla o rdeiów , ale dla samej spraw y, 
staw iać bezw zględnie poza naw ias e- 
liity. Stanow iły one bowiem owe k a ­
d ry  pomocnicze, które działa'nością 
sw ą niejednokrotnie pod trzym yw ały  
diucha w  społeczeństw ie, k tóre  pracą

Oddział Z. P . O. K. D rohobycz—Pol 
niiu prow adzi kacimie dla dzieci bez- 
t oibotnycli. Kuchnie te prow udzono od 
1 grudnia 1932 do 15 czerw ca 1933 r. 
I łzieci korzysiających z kuchni było 
31U. Posiłków  w ydanych w ok tes.ę  od 
grudnia do 15 czerw ca było  9.077. P rze  
ciętny  koszu u trzym ania jednego dzie 
d ra  dziennie w ynosił około groszy. 
Ogólny koszt prow adzenia tej kuchu, 
wynoisił 11.103 złotych. Dzieci dosta­
w ały dw urazow y posiłek — pierw sze 
śniadanie składające się z kaw y  ; Chle­
ba z m asłem  i ob’a -1 z  dwu dań,

Niezwykle in tensyw ną pom oc w  pro 
wadzeniu kuchni udziieMa P aństw ow a 
1'abryka Olejów Mirrnramych „Poi* 
mitt1' o raz  isj pracow nicy.

Ponadto  Oddział ,,Polinin“ prow a­
dził jeszcze św ietlicę dla 50 najbiedniej 
szych dzieci, iak;ch które  nie m iały 
należytej opieki w domu. W  św ietlicy 
tej prow adzę no rów nież d iożyw 'm «  
w  forrme podw ieczorku.

W okresie w akacyjnym  Oddział w  
Polmrmie zmienił form ; opieki nad 
dziiećmł, prow adzać półkolonie dia d z ^  
ci bezrobotnych i najbiedniejszych.

Niemniej intasyw.nie pracuje Oddiział 
w Borysław iu. Do dnia 3 m arca b, sr. 
przewodmigzącą tegoż Oddziału b y ła  
p. Wojciiechowska. od dnia 3 rr.arca po 
wyjeźdizde p. Wojciecliowsikiej przew o 
dmictwo objęła p. Dr, Remeaiowa. Do­
w odem  żyw ego tętna życia w Z. P . O. 
1(. w B orysław iu jest ssereg zebrań, 
iiiiorez i obchodów. P raca Prow adzona 
jest w śród starszego społeczeństw a 1 
w śród m ło d z ieży  Dzieci bezrobotnych 
otrzym ują z specjalnie dla nich prow a­
dzonej kucnnl obiady, liczba tych dize- 
ci docliodzi Jo  30o-tu W  dniu 19 m ar­
ca urządzono dla nich specjalnie poga­
dankę, obdarzono je słodyczami, a  na 
zakończenie uroczystości chór dzieci 
odśpiew ał szereg  pieśnt żołnierskich i 
ludowych i wznosił gromkie okrzyki 
na cześć M arszałka, którego życio­
rys w przystępnych i barw nych sło­
wach p rzedstaw iła im d. D i. R em ero- 
wa.

Dla tychże dzieci urządzono rów ­
nież św ięcone. O prócz szeregu w ik ­
tuałów  jak: bułki, k e łb a sy  i jaja, po­
św ięcanych przez ks. proboszcza Osi- 
kow,czf> rezdann jeszcze dzieciom naj- 
biedinieiiszym odzież, obuw ie lub blc- 
lizttt.

W  Iow 2 m a  urządzona Akademie

sw ą i entuzjazmem stw arza ły  nastrój 
tyłów , tak nieraz w ażny  dla działań na 
iromcie. Dlatego też, dla spraw iedliw e­
go udziiału praw dziw ych zasług  dla 
Państw a, uaJcżaioby itw ouzyć inafc 
może kryterium  przynależności konie1’ 
do tej elity. W tym  w ypadku powinny 
aecydow ać nie jedynie mditarne za s łu ­
gi kobiet, rzemiosło bovyiem wojenne 
nie było i ule jest uo  dziś dnia prze­
widzianym dla kobiet obowiązkiem  o- 
byw aidsk im . ze  niespełnienie go więc 
nie można ouisąazać szeregu kobiet od 
miana dobrych  obyw atelek P aństw a, 
P rócz tych pierw szych — do eiity /e  
strony kobiet — winny być zaliczone 
jeszcze i te, które w  pracy swej dla 
nicpodJegłości Państw a, były , a obec- 
me dla jej utrwalenia są pizodowriicz- 
kami szerokich rzesz kobiecych.

W ierzym y, że tw órcy  Konstytucji 
ndd spraw ą rą nie pi zejdą do porządku 
dziennego, uznając, że n etylko bojem 
orężnym  w yw alcza się wolność pań­
stw a, ale także i znojnym trudem  co­
dziennej y iacy, która s tw a iz a  pszeni­
czne podstaw y orężnego bohaterstw a.

T ą głęboką w iarą i pełnem zaufa­
niem przepojone, spokojnie i w ytrw ała 
spełniać będziem y swe ra jśw  ętsze o- 
bowiązki; ufne że spraw  edliwie bę­
dzie oceniona n ra ra  zasług naszych 
przodowniczek:.

M. Bednarska.

ku uczesmiu roczntcy Konstytucji 3-go 
Maja.

W życiu społecznem  i kulturaln tm  
B orysław ia bierze tutejszy Oddział Z.
P . O. K. zaw sze żyw y udział itiżto ja­
ko Oigan.zacja. iużto przez współdzia­
łanie choćby poszozógó^mh członkiń 
w szeregu innych organizacy,.

Oddział lwowski Z. P. O. K, urządza 
jio przerwie v ”akacyjnej znowu rogu- 
laonie zebraniitt iitmiedzlalkowe. Na o -  
osttujem zebraniu w  dniu 11 b. m. p, 
posłanka M. Jaworska przedstawiła 
■ czmie zebranym członik mom najważ­
niejsze wytyozme projektu nowej Kon­
stytucji, zaznaczając, Że Związek P ra ­
c y  Obywatelskie!] Ktblet, jajco organi- 
zaoja us^osuukowuoe się do całokształ­
tu tego projektu pozytywnie. W  pra­
cach Komisji Konstytucyjnej brać hędti 
z  ram.iieońe Z. P. O. K, czwnmr udzóał p. 
posi. Jaworska f  W aśniewska. Organi­
zacja nasza, uważając akt zmiany Kon 
sbytucji zamezmileinne 'ważny j z punk­
tu widzenia państwowego kon'oczny, 
iioczuiwa sie do czynnej wspApracy w  
ftej -dizfedztoniiie, b k  z  punktu widzenia i 
ogólnopań&twtowego, jak i ze  względu 
n a sprawy kóbtece. P o  krótk,»ei ożywto 1 
uej dyskusji, w  której zabierało głos * 
szereg członkiń przyjęto prcedtnżcmą 
przez p. pesł. Jaworską rezolucję, i f  
organif acta nasza ustosunkowuje 
mio do projektu zmiany Konstytucji po 
zytyw nie.

Pcnadito zebrane członkinie uchwali­
ły ly  jeszetae reapiucjc, p o d ło ż o n ą  
przez p. Ktuczniikową^ że  Oddział Iwo 
wislki Z. P . O. K. będzie się  starał -po­
pierać moralnie wewnętrzną pożyczkę 
narodową, a poszczególne członkinie w  
milairę możności będą ją popierały ma 
ter-jaMe.
Z DZIALALNOCI Z. P. O. K. NA TE­
RENIE TARNOPOLSKIEGO W O JE ­

W ÓDZTW A.

Dnia 29 sierpnia br. p. posł. Batóhar 
uówna w raz z  p. K. (iradowską prze­
wodni czącą Z. P . O. K, w  Plrzemyśla- 
nach i J. Negniszową sekretarką, zwie  
dzała Oddziały Z, P. O, K, w  Zadwó- 
nzu i Glinianach, wygłaszając do zebra 
irych członkiń Referaty o  ideologji! 
Związku, o stanic gospodarczym Pań- 
sitwa Polskiego, o  zadaniach kobiet w  
cliwiid obecnej i o  konieczności w pły­
wu na wyclnwainłft m,łodego pokolenia 
w dnchn paóstwowinn Prjpt— ń-aś^oto.

te w yw ołały  ć y w e  zainteresow anie i 
dość długą dysikusję wśród  'doznic 
zgromadzonych slucliaczek. W  dniu 30 
sierpnia b. r. p posł. Bałabanów na
Ptze*pvm Ta na zebrania w P rzem y­
ślanach naświetiając szeroko sytuację 
gospodarczą Państwa Polskiego, kon­
iunkturę gospodarczą, k ryzys  i środki 
obionne przeciwko nienfu. stosowane 
przez Rząd Polski.

Na zakończenie za-chęola w gorą­
cych słowach tak Zarząd Oddziału w 
Przemyślanach jak 1 wszystkie człon­
kinie do dalszej jeszcze bardz :ej jak do 
tychczas intensywnej pracy na tutej­
szym terenie.

K o m u n ik a ty.
S P ra n ie ir  Oddziału Lwow skiego Z. P.

O. K — Sekcji Pocliodowcj odbędiie sie 
w niedziel? dnia 17 b m. począw szy od 
godziny 10-tei rano „L oteria Kwiatowa", 
p .zy pl. B ernardyńskim  2 —  parter. Do­
chód z loterii przeznaczony na cele spo­
łeczne Z. P  O. K — Ćena losu tvlko 
20 groszy,

W T ponieiffiątk , dnia 1S b. m. urządzą 
Oddział Z P. O. K we Lwowie o godz. 
G-tej w ieczorem obchód pośw ięcony painie. 
ci 250-tej rocznicy zw ycięstw a króla dana 
Sobieskiego pod W iedn:em Przem ów ienie 
w ygłosi p M arja S trońska. a w części ar_ 
tysiycznej wezmą udziai p. prof. B asków , 
ska i prof. Frankow ska. W stęp dla człon , 
kiń f zaproszonych gości wolny.

Z szerokiego świata.
Kobiety sędziami — mrs. Ruth Sorensofl 

B.e zamianowana została sędzią Sądu dru. 
giei instancji w  Trondylien (Norweknja).
zaś p. Ragnhiid Fabricius G.ieellerup uzy­
skała stanow isko sędziego w  Kopenhadze 
(Dania).

*  *  *

„Obowiązek N arodow y". — Pod takim 
tyrnieni wychodzi we Francji pismo, o r­
gan Federacji Narodowej Kobiet F rancu­
skich. Numer 56 tego pisma pośw ięcony 
jest sprawozdaińu ż drugiego Kongresu, 
k tóry  trw ał przez 3 dni w P aryżu  i za j­
m ował się różnemi zagadnieniami św iata 
kobiecego we Francji.

Tederacia N; rodowa Kobiet Francuskich 
stoi na stanowisku, że kobieta jest na t ó w -  

ni z mężczyzna członkiem społeczeństwa 
i winna się iateiesow ać wszystkiemi za- 
gaanieiUunl dotyczącemi tego społeczeń­
stwa Federacja nie tylko żąda prawa gło­
su dla kobiet, ale uważa, że kobiety repre. 
ze-tują wielką siłę moralną i chcą ją od. 
dać na usługi Ojczyźnie i zagrożonej ro. 
Jzk-ie. biorąc udział w  życiu społecznem  
i politycznem swego narodu.

Pomnik Żw irki i wigory w Eierlieku

W Cierlicku, obok kościółka na Kościelcu 
w  miejscu tragicznej katastrofy ś. p. kroi. 
Żwirki I toż Wigury stanie pomnik poL 
skicu bohaterów Dizestworzy — uzieto 
wspólne rzeźbiarza DolsUego prof. Jana 
Raszki z  Krakowa i rzeźbiarza czeskiego z 
Ołomuńca Juljusza Pelikana. Pomnik ten 
wysokości 10 metrów, wy konany będzie z 
granitu, poszczególne zaś fragmenty czę­
ściow o w diorycie, a częściow o w  brrnzte 
Ng 7-m etrowym cokole stanie rzeźba z 
diiorytn przedstawiająca postać lotnika, 
w ysokości 10 metrów. Nad jej wykonaniem  
pracuje Jułjusz Pelikan. Na zdjęciu — 
zadhiWwa czcić wnjęfctawanago ncmiaiMl

Z  życia organizacji.
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Notowania gipłdowe,
LWOWSKA GIEłDA ZBOŻOWA

Lwów. 14 września.
Ceny utrzyn»dją się na poziomie dotych­

czasow ych notowań. Tendencja utrzymana.
Usposobienie spokojne.

LWOWSKA GIEŁDA PIENIĘŻNA
Usposobienie spokojne. Dolar poza jnelde «Ł 6*12

GIEŁDA WARSZAWSKA.
(Telefonem od naszego korespondenta) 

W arszaw a, 14 w rześnia.(Sz) 
D ew izy  (tranzakcje):

Londyn 28*50—28*49, N ow y Jork  6*20 
Nowy Jork kab el 6*21 , P a ry ż  35*01, 

Szw ajcaria 173‘1U.
Bank Polski płacił za banknoty  do­

larow e 6‘18—6*13. W  obrotach między 
bankow ych dew iza na Berlin 213*30. 
W obrotach pryw atnych  m arka ufemie 
cka 208*50, dolar gotów kow y 6*18, do­
lar zlo ty  8*99 i pół.

Papiery procentowe:
4 proc. patyczka inwestycyjna serio 

w a 110*25, 4 p«oc. państw, pożyczka 
premj. dokrow a 48*25— 48*50, 7 proc. 
pożyczka stabilizacyjna 52-52*50^13, 
Bank Foteka 82-61*50-81*75.

Wydoby wanie się bezwodnika węgła 
z  szybu wurtmezego w Krynicy.

Z a o b serw o w a n o  tu niezw ykle zja­
w isk o , n ie  notówane w  literaturze fa­
ch ow ej, a rtnanowic'e wydobywanie  
sie z  jednego z szybów  wiertniczych  
bezwodnika węgła (COs) w  stężonej, 
socho] formie. Obecnie odlbywaja sie 
badania tego zjawiska. Podobno piano 
wane jest efcg>ortowanie do zagranicz 
nych uzdrowisk stężonego, suchego 
bezwodnica. używanego w  celach 1®- 
OMHCzych, a także i w przemyśle che 
micznym. projektowane jest urządze­
nie suchych kąpieli bezwodnika węgla 
w  Krynicy, podobnie jak w  Vichy, 
gdzie jednak bezwodnik węgla otrzy­
m yw any jest droga sztuczną.

Drugi z ja z d  Podhalan 
w  Stanach Zje d .

Jak donosi Rada Organizacyjna Po­
laków z zagranicy, na zjazd Podhalan 
w Stanach Zjednoczonych, który od­
był się w dniach 3 i 4 bm., zjechali się 
Podhalanie z całych Stanów Zjedno­
czonych. a nawet z Kanady. Obrady 
poprzedziło nabożeństwo, pocaetn od­
był się wspaniały pochód w strojach 
podhalańskich.

W y k o p a lis k a .
W roku 1925 dwaj mieszkańcy z Sim_ 

monfhal w  Szwajcarii odkryli pieczarę, na­
zwaną Mailoch, między Wlessenburgem | 
Oberwiliem, w którem znajdowały się śla­
dy osiedli ludzkich. Dalsze badania w  prze­
ciągu lat następnych prowadzonych przy 
pomocy Muzeum Historycznego w  Bernie 
umożliwiły odnalezienie innej pieczary 
Rangiloch na stoiku Kubligrat na w ysoko.

Iści 1850 mtr. Szereg sprzętów z epoki k a ­
mienia gładzonego i w arstw y zwęglonego 
drzewa wykazują, że pieczara ta była mlei

nicy i jeden motor „Awans" do orki, któ­
re zostaną oszacow ane w  dniu licytacji. 
Ruchomości wyżej w yszczególnione oglą­
dać można w  dniu licytacji. Poniżej poło­
w y  ceny oszacowania sprzedaż nie nastą­
pi. Wartość ruchomości około 3500 zł.

Komornik Sądu Grodzkiego 
Kr akowiec, dnia 13 września 1933. 3712/K

U P A D Ł O Ś C I .
Sa 104/30/73, Zakończenie postępowania 

ugodowego. Postępowanie ugodowe dłuż- 
niczelk Diny Klein i Berty Eklelmann 
w Rzeszowie, jest zakończone.

Sąd Okręgowy
R zeszów. 21 września 1932 3690

I. Sa 5/33 Ugodę zawartą między dłuż­
nikiem Wolfem Reichem, kupcem w  Brzo­
zo wiie a jego W ierzycielam i przy audiencji, 
dnia 3 sierpnia 1933, zatwierdza się.

Sąd Okręgowy Wydział 1
Sanok, 18 sierpnia 1933 369)

1. Sa 8/33/II, Postępowanie ugodowe 
dłużnika Pesacliji Lewiinteia. kupca w  Tar­
nopolu zostało zastanowione Dłużnik 
cofnął wniosek ugodowy.

Sąd Okręgowy W ydział 1.
Tarnopol, dnia 25 llpca 1933. 3694

S. 4/33. Konkurs do majątku krydatarju. 
sza Oskara Welnrieba. kupca w  Tarnowie, 
otwarty uchwalą z 27 liipca 1933, zostaje 
z braku pokrycia kosztów postępowania 
w  myśl § 166, ustęp 2. o. k. zniesiony.

Sąd Okręgowy W ydział 1.
Tarnów, dnia 12 września 1933. 3695

Sa. 11/33/82 Postępowanie ugodowe 
dłużników Mr. Otmara Teneckiego, apte­
karza w e Lwowie, Tarnawskiego 23 i Mr 
Jujjusza Ka"agura, aptekarza w e Lwowie. 
Gliniiańska 23 jest zakończone. 3712

Sąd Okręgowy
Lwów. 9 września 1933.

F I R M Y ,

I. 2. Firma 97/33 A. 97. Dnia 23 sierpnia 
1933 wpisano w  rejestrze handlowym pod 
liczbą kolejną A. 97. 1) Linie i nazwisko, 
stan, miejsce zamieszkania każdego spólni. 
ka: Samuel Lamgsam, przemysłowiec
drzewny w Krościenku koło Chy r o wa. Ma­
jer Rrucikier. przem ysłow iec drzewny
w  Ustrzykach dolnych. 2) Firma spółka: 
„S. Lamgsam i Ska‘‘. przemysł drzewny 
w  Czarniej, koło Ustrzyk dolnych. 3) Miei- 
sęę, gdzie spółka ma siedzibę: Czarna ko­
ło Ustrzyk dolnych 4) Przedmiot przed, 
siębiorstw a: „nabywanie materiałów
drzewnych okrągłych, celem przeniesienia 
ich na tartak w Czarnej koło Ustrzyk dol­
nych i Smolniku koło Lutowiisk. i pozby­
wanie uzyskanych produktów drzewnych 
(desek .fryzów ;tp.“). 5) Pora czasu, od
której spółka isię rozpoczęła: „Spółka roz­
poczęła sw ą działalność od dnia 1 sierpnia 
1933". 6) Czas trwania spółki: ..Spółka ma 
trwać przez 5 lat z tem, że w razie n ie . 
wypowiedzenia jei na 6 miesięcy przed 
upływem 5-lecia, przedłużą się na dal­
szych 5 lat" 7) Podpis spółki i jej zastęp­
stw o: „Firmę smółki zastępować i podoi, 
sywać za nią będą obaj spólnicy łącznie 
w ten sposób, że pod wypisanem lub stam. 
pilją wyciśnięte.m brzmieniem firmy „S. 
Lar.gsam i Ska". przemysł drzewny 
w Czarnej koło Ustrzyk dolnych umiesz­
czą swe nazwiska** Data wpisu: 23 slerp- 
nia 1933.

Sąd Okręgowy W ydział I.
Sanok, dnia 23 sierpnia 1933 3693

UZNANIE ZA ZMARŁEGO
Lcz. I. T 34/33/8. Wdrożenie postępowa, 

nia celem uznania za zmarłego Jana Ichy. 
Jan Icha. urodzony 1 maja 1898 w  Sędzi­
szowie, powiat Ropczyce, syn Wojciecha 
i Anny jako żołnierz polski oraz uczestnik

scem wypoczynkowem  ludzi przedhisto­
rycznych, którzy przybyli do Simmeatha*
30.000 lat temu.

W kantonie Lucerny, w  pobliżu Boro; 
miinster odnaleziono grobowiec z epok1 
Hallstatt (600 lat przed Chr.). Grobowiec 
ten zawiera przedmioty z bronzu. złota 1 
bursztynu. W tym że kantonie odnaleziono 
grobowiec alamiński.

• *  •

E. T. Lonf odkryj podczas restaurafl* 
kościoła w  Winsłuw w  Angłi, freski P®- 
chodzące prawdopodobnie z  1500 r.. przed­
stawiające Sad Ostateczny.

Podczas przebudowy podwalin szpital8 
Larnaca. na obszarze dawnego Kitjoau. ro­
botnicy znaleźli 280 mouet wydany**1 
przez królów cypryjskich. Pochodzą otte 
prawdopodobnie z  460 r. praed Chrystu­
sem.

•  *  •

Jak donoszą z  Leca (Lotzen). dU & 1 
szkolne znalazły w  polu maczugę oraz td- 
Pór z krzemienia, pochodzące z wczesd*' 
epoki kamiennej (4000 przed Chrystusem)'

PAMIĘTAJMY O CELACH I ZADA­
NIACH TOW. SZKOŁY LUDOWEJ-

wojny na froncie ukraińskim w  roku 1919 
bez wieści zaginął. W zyw a się każdee0
0 udzielenie tutejszemu Sądowi lub je®° 
kuratorowi i obrońcy Węzła małżeaskieiiJ 
Drowi Kleinbergerowi. adwokatowi w  Tar­
nowie, wiadomości o zaginionym, zaś po­
szukiwanego Jana Iche w zyw a się, abł' 
tutejszy Sąd uwiadomi! o swem  życiu 0“ 
dnia ogłoszenia tego edyktu do 6 miesięcy-

Sąd Okręgowy, W ydziai 1. .
Tarnów, dnia 1 sierpnia 1933. 369“

1 z. T .  20/33 Teodor Dadio, urodź, l -̂ 
października 1857 w Komańczy, syn JaJ*y
1 Teodozji, wyjechał przed 30 laty do Am"; 
ryki i tam zaginął W zywa się o udzieleni® 
wiadomości o nim do 12 miesięcy. Chod7: 
o uznanie go za zmarłego

Sąd Okręgowy ,,
Sanok, 9 czerwca 1933. 369"

Lcz. 1. 4. T. 46/32/10 Wdrożenie postę­
powania celem uznania Stanisła'v;J 
Mozdzierza za zmarłego. Stamsls',v 
Mozdzierz, urodzony 24 maja 1885 w  
hrćwce. pow. tarnowski, syn Jana i Kata­
rzyny z Gierackidi jako żołnierz b a u s t f ; 
10 p dr-a,gonów oraz uczestnik wojńl 
światowej na froncie austr.-rosyjskim w  
19i6 Dez wieści zaginął. W zyw a ssę ka5*' 
dego o udzielenie tut. Sądowi lub je® 
kuratorowi Drowi Salomonowi Goldberg/k 
wi. adwokatowi w Tarnowie, wiadomość1 
o zaginionym, zaś poszukiwanego StanisD-j 
wa Mozdzierza w zywa się, aby tut Ss 
uwiadomił o swem życiu od dnia ogłoś,Ze' 
nia tego edyktu do 6 miesięcy.

Sąd Okręgowy Wydział 1. -
Tarnów, dnia i \  czerwca 1933. 369

T. 25/31 Edykt Ołeksa Iwanczyszyd *‘ 
Stefana i Kseni urodź. 15 marca 1897 
Stratynie i tam zamieszkały wstąpił w  . .  
1919 do wojska ukraińskiego i w  tym* 
roku zachorował w Tulczynie na tyfus . 
od tego czasu niema o nim wiadomo*1"” 
Celem uznania go za  zmarłego, ogłasż 
się, aby .najpóźniej do 12 miesięcy ^  0 
łono Sądowi w  Brzeżar.ach wiadomości j 
zaginionym a iego się w zyw a, aby 
znać o sobie

Sąd Okręgowy
Brzeżany, 26 sierpnia 1932.

OGŁOSZENIE
Andrzej Tyszkiew icz — Łącki — 

żyński, urodzony 24 marca 1920 r. w  Y ̂  
znaniu i Feliks Tyszkiew icz — Łącki 
Miielżyńiski. urodzony 17 stycznia 1922 • 
w Mchach, powiatu śremskiego. synod- 
śp. Krzysztofa i śp. Krystyny z Tysz*3 
wiiczów, małżonków Mielżyńskich. adoP1 ' 
wanl przez małżonków Janusza i Elżbic 
T yszkiew iczów  — Lackich, zamieszą* 
w  Pakosławiu, powiatu no-wotomysk»e® ’ 
wnieśli prośby o zezwolenie na zmiame 1 
zwiska Tyszkiew icz — Łącki — M ie lż l.' 
sic) na nazwisko rodowe „MielżyAsac 
Urząd Wojewódzki Poznański podaje 
w yższe prośby do powszechnej wiadotn 
ścl z nadmienieniem, że w  myśi art. 4 u s^ . 
w y z dnia 24-go października 1919 r- .n0 
Dz. U Rz. P. Nr. 88. poz. 478. w  oj" 
przeciw ich uwzględnieniu zgłosić sgf* 
cfwy, które rodać należy do P oznańsk iej 
Urzędu Wojew ódzkiego w  przeciągu 
90 od dniia ogłoszenia w  „Monitorze Y  „ 
skim*', które równocześnie zarządza 
Za Woie^-odę- Dr. Zieliński, nacze* . 
W ydziału AdmEn-str,

 ZAGV B IO N Ę D O K U M E N T Y . ^ -

UN1EWAŻNIAM zaginione św iadectw o  
rzałości Seminarium męskiego w 
sław ow ie z dnia 15 maja 1910.

Slełamja Łucekówn3̂ ,

Ogłoszenia urzędowe.
LICYTACJE.

Km. 1980/33. Edykt licytacyjny oraz w e­
zwanie do zgłoszenia wierzytelności. Na 
wniosek Banku Spółdzielczego w  Leżajsku 
odbędzie się dnia 18 października i9d3, 
o gudzinie 2 po południu w Sądzie grodz­
kim w Leżajsku, biuro Nr. 10, licytacja 
całej realności objętej lwh. 1968 ks. gr. 
gm. kat Grodzisko dolne, oszacowanej na 
2.560 zł. oraz 1/4 część realności objętej 
lwh. 1969 ks gr. gm. kat. Grodzisko dolne 
oszacowanej na 125 zl. Najniższa oferta 
obydwu realności wynosi 1.790 zł. Poni­
żej najniższej oferty siprzeaaz nie nastąpi.

Komornik Sądu Grodzkiego
Leżajsk, dnia 22 sierpnia  is>33 3688/K

111. Km. 1897/33. Komornik Sądu Grodz­
kiego, Rewiru III. w  Rzeszowie, ul. D e. 
kerta L. 6, Marcin Reipeć na zasadzie art. 
679 kpc. obwieszcza, że w  dniu 24 UstO'. 
pada 1933 r., o godzinie 9-tej rano w Są­
dzie Grodzkim w  Rzeszowie odbędzie sie 
licytacja nieruchomości obj. whl. 434 Zgło. 
Bień, a mianowicie: dom, stodoła i chlew . 
ki, oraz pole orne o obszarze 7 mórg. 1478 
sążni kw_. dalej lwh 765 o obszarze 1 
morga 1235 sążni kw„ lwh. 766 o obsza­
rze 1 morga 1382 sążni kw . i lwh. 582 ks. 
gr. gm, kat, Zglobień o obszarze 729 sąż­
ni kw.. należące do Jana i Marji Kraków, 
oraz lwh. 282 gm. RacławówKa na której 
stoi dom. stodoła, i chlew o obszarze 
5 mórg, 752 sążni kw., dalej lwh 283 
o obszarze 1 morga 779 sążni kw. ,i w resz. 
cie lwh. 349 ks. gr. gm. kat. Racławówkn
0 obszarze 1 morga 441) sążni kw.. Jakóba
1 WLktorji Kozów Suma oszacowania w y ­
nosi 19.734 zł. 25 gr Najniższa oferta 
14.800 zt 71 gr. W ysokość rękoimi w y n o ­
si 1973 zl. 44 gr. Przy licytacji będą za­
chowane ustawowe warunki licytacyjne. 
W ciągu ostatnich dwóch tygodni przed 
licytacją wolno oglądać nieruchomość 
w  dni powszednie od godzimy 8— 18-tei. 
akta zaś postępowania można przegląckć 
w  Sądzie. 3680/K

I. Km. 2197/33. Edykt licytacyjny oraz 
wezwanie do zgłoszenia w ierzytelności. 
Strona zobowiązana: Masa spadkowa po
śp Bazylim Majewskim. Na wniosek Spół­
dzielczego Banku Ziemi Pokuokiej w  Kolo. 
myji przez adw. Dra M. Jurkiewicza 
w  Kołomyji, strony egzekwującej odbędzie 
się dnia 3 października 1933 o godz. 12H 
popołudniu, w  biurze Nr. 68 ma zasadzie 
już zatwierdzonych warunków licytacja 
następujących realności: Księga gruntowa: 
IV dzielnica miasta Kołomyji. Whl.: 1142. 
Oznaczenie realności: 10/16 części pbuid. 
3931, obszaru 368 m. kw z domem drew­
nianym i ustępem — ponadto pgr. 4297/5. 
sad i pgr. 4297/6 — droga dojazdowa. 
Wartość szacunkowa wraz z przynależ.:
1.658 zł. 40 rr Najniższa oferta: 839*20 zł. 
Poniżej najniższej oferty sprzedaż nie na. 
siąpi.

Komornik Sądu Grodzkiego, Rewiru I.
Kołomyja, dnfia 20 sierpnia 1933. 3703/K

Km 149/33 E. 1205/32 Edykt Licytacyjny, 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelno­
ści. Dnia 3 listopada 1933, o  godz. 9*30 
przedipoł odbędzie się w  Sadzie Grodzkim 
w  D ynowie, w  biurze Nr. 2, licytacja po­
łow y  realności Chajil Weinig własnej, obję­
tej whl. 2784 ks. gr. gm. kat. Dynów, skła­
dającej sie z Parceli budowlanej, liczba 
katastralna 72/7, położonej w  Ryrtkn w  D y­
nowie na której stoi jednopiętrowa kamie­
nica. W artość szacunkowa 19 250 zł. Naj­
niższa oferta 9625 zl Poniżej najniższej 
oferty sprzedaż nie nastąpi.

Komornik Sądu Grodzkiego
Dynów, dnia 21 sierpnia 1933 3704/K

Km. 3088/33. Obwieszczenie. Na zasa­
dzie art. 602 K. P. C. ogłaisizam, że w  dniu 
18 września 1933 r. o  godz. 15 w  R ze­

szow ie przy ulicy Kościuszki odbędzie sie 
publiczna licytacja następujących rucho. 
m ości: patefou szafkowy, 12 skrzypiec. 5 
taśm mierniczych w skórzanych futerałach. 
20 piór wiecznych, 30 albumów, 100 ksiąg 
handlowych — ogólnej wartości około 
925 zł., które oszacowane zostaną w  dniu 

! licytacji Ruchomości wyżej wyszczegól- 
] nioue oglądać można w  dniu licytacji. 

Sprzedaż ruchomości nie nastąpi poniżej 
połow y ceny oszacowania i rozpocznie się 
uie później jak w  dwie godziny po wyzna­
czonym powyżej terminie. Licytacja doty­
czy- sprawy wierzyciela Firmy S. Feller 
w e Lwow ie przeciwko firmie S. H. Dm- 
niand w  Rzeszowie o 330 zł. zpn.

Komornik Sądu Grodzkiego. Rew I.
Rzeszów, dnia 4 w rześnia 1933. 3705/K

II. Km 2370/33. Obwieszczenie. Juljusz 
Szolłgimda. Komornik Sąau Grodzkiego 
Rew. II, w Tarnopolu, zamieszkały w  Tar­
nopolu (Sąd Grodzki) na mocy art 602. 
603, 604 K. P. C. ogłasza, że w  dniu 4-go 
października 1933 r., o godzinie 9-tej rano 
(nie później jednak niż w dwie godzimy) 
w Tarnopolu, ul. 3 Maja 1. 4. odbędzie się 
sprzedaż z przetargu publicznego rucho­
mości składających się z 200 flaszek wina. 
oszacowanych na łączną kwotę 1 250 zł. 
na zaspokojenie wierzytelności Miejskiej 
Komunalnej Kasy Oszczędności w Tarno­
polu. Pow yższe ruchomości można oglądać 
pod wskazanym adresem w dniu licytacji.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.
Tarnopol.1 dnia 1. w rześnia 1933 3706/K

X. Km. 2719/33. Obwieszczenie. Komor­
nik Sądu Grodzkiego miejskiego w e Lwo­
w ie. rewiru X ogłasza, że w dniu 3 paź­
dziernika, o godz l l - te j  odbędzie się egze­
kucyjna sprzedaż przez licytacje publiczna 
ruchomości należących do dłużnika w  je­
go mieszkaniu we Lwowie przy ul. S ło­
neczna 1 1 Kaźmierzowska 5, składających 
się z  ruchomości, które można oglądać w  
miejscu licytacji w  czasie wyżej oznaczo­
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego 
Rewiru X.

Lwów. dnia 12 września 1933 3707/K

I. Km. 2161/33. Edykt licytacyjny. Ko­
mornik Sądu Grodzkiego zamiejskiego we 
Lwow ie Rewiru I-go zawiadamia, że dnia 
15 listopada 1933 r. o godzinie 12 w  połu­
dnie odbędzie się w  Sądzie Grodzkim zn- 
miejskim w e Lwowie w biurze Nr IV. li­
cytacja realności: whl. 104 gm Zawa- 
dów, parc. bud. z budynkami, ogród i łąka. 
W artość szacunkowa wraz z przynależno 
ściami 3 924 zł Najmższa oferta 2.616 zł. 
20 gr. Poniżej najniższej oferty sprzedaż 
nie nastąpi. Warunki licytacyjne i inne do 
kumenta przejrzeć można u podpis komor- 
miika. 3710/K
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego 

Rewiru I.
Lwów. dnia 23 czerwca 1933.

I. Km. 988/33. Edykt licytacyjny. Kcj- 
iiiornik Sądu grodzkiego zamiejskiego we  
Lwowie Rewiru I-go zawiadamia, że dnia 
15 listopada 1933 r o godzinie 9-tej prze:! 
południem odbędzie się w  Sadzie Grodz­
kim zamiejskim we Lwowie w  biurze Nr 
IV licytacja realności: whl. 314 gm. Kle. 
parów parcela budowlana z budynkami 
przy ul Sadłowskieeo 4. Wartość szacun­
kow a wraz z przvnależnościaimi 34.599 zl. 
90 gr. Najniższa oferta 17.300 zł. Poniżei 
najniższej oterty srorzedaż nie nastąpi. W a 
runki licytacyjne i inne dokumenta przej­
rzeć można u podpis komornika 3711/K 
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego 

Rewiru I.
Lwów. dnia 10 lipca 1933.

Km. 923/33, 963/33 , 987/33. O bwieszcze­
nie. Dnia 22 września 1933 od godziny 10 
w e dworze w Budomjerzu — sprzeda sie 
przez licytacje publiczną ruchomości, a to: 
150 kóp żyta. 25 kóp owsa. 10 kóp psze­
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